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Wojska sowieckie wkroczyły do Korei 

Huk armat na Dalekim Wschodzie 
N~ebywałe zaostrzenie stosunków sowiecko-japońskich 

MAPA TERENU WALK. 

Jak przedstawiają 

zaiścia 
tródła sowieckie 
Agencja TASS. donosi, że w 

dn. 31 lipca oddżiały wojskowe 
japońskie 

NARUSZYŁY GRANICĘ 
SOWIECKĄ 

w pobliżu jeziora Hassan. Od
działy japońskie rozpoczęły nie 
spodziewanie ogień artyleryj
ski, a następnie pod osłoną no
cy zaatakowały oddziały gra
niczne ZSSR, stojące na tym 
odcinku. 

JAPONCZYCY OBSADZILI 
TERYTORIUM SOWIECKIE 
na przestrzeni 4 km. wgłąb 

kraju. W miejscu tym rozpoczę 
ła się 
REGULARNA BITWA, TRW A 

JĄCA WIELE GODZIN. 
Oddziały japońskie -- pisze 

agencja TASS. - napotkały na 
silny opć?' i poniosły skutkiem 
tego 

WIELKIE STRATY 
zarówno w ludziach, jak i ma 

teriale wojennym. Straty po 
stronie sowieckiej są nieznacz
ne. 

Co m6wią 
Japończycy 

Komunikat japońskiego M. S. Z. 
w następujący sposób przedsta
wia przebieg za jść: 

Wojska japońskie w rejonie 
. Czangkufeng ażeby uniknąć zajść 
granicznych, wycofały się i skon_ 
centrowane zostały na niektórych 
punktach, skąd mogły być dok:ad 
'nie widziane z pozycyj sowiec.:
·kich na szczycie wzgórza Czang. 
kufeng. To pojednawcza stnr1owi 
sko Japończyków prawdopodob. 
nie zrozumiane zostało przez stro 
nę sowiecką jako wyoofauie się z 
obawy przed wojskan1i sowiedd. 
mi. ZreS:Ztą radiost<>cja sowiecl<a 

w Chabarowsku ogłosiła 28 lipca, 
iż stanowisko japońskie w spra· 
wie Czangkufengu jest wyrażnie 

negatywne. Najwidoczniej pod 
wpływem tych nastrojów wojska 
sowieckie, począwszy od 29 lipca, 
zajęły stanowisko wyraźnie za_ 
czepne. W niedzielę rano roztJo· 
częło się natarcie .sowieckie na 
stanowiska Japończyków przy U

życiu artylerii. Japończycy przyjęli 
wyzwanie i rezultatem tego jest 
zajęcie Czangkufengu i Szatsao
pinku w niedzielę rano. 
OBIE TE MlEJSCOWOśCJ ZNAJ 
DUJĄ SIĘ CAŁKOWICIE W RĘ-

KACH JAPOŃCZYKóW. 
Nówe to zajście zostało spowo· 

dowane przez wojslca sowieckie 

na tle zaostrzającej się od 20 lip
ca sytuacji na pograniczu. 

Ruchy 

wojsk sowieckich 
na granicy Mandżurii 

Komunikat dowództwa armii ko 
reańskiej, ogłoszony w poniedzia
łek w południe (według czasu 
miejscowego) ronosi: 

Wojska japońskie obserwują 

czujnie ruchy wojsk sowieckich. 
Na całej granicy mandżusko - ja_ 

pońskiej panuje oarazie spokój. 
Rów"'nież spokój panuje na wybrze 
żu morza japońskiego. 

Na odcinku Szatsaoping i Czang 
kufeng podczas ataku wojsk so
wieckich, które zajęły wzgórze 
Czanglmfeng w dn. 31 lipca, woj_ 
ska japońskie odparły atakujące 

oddziały sowieckie. Przeciwnik 
pozostawił na polu 11 czołgów i 
dwa działa szybkostrzelne. Straty 
sowieckie wynoszą 200 żołnierzy. 

Obecna sytuacja na odcinku 
Szatsaoping i Czangkufeng przed 
stawia się w ten sposób, że woj. 
ska sowieckie wycofały się w kie
runku północnym i wschodnim, po 
zostawiając kilka kompanii na 
wzgórzach na wschód od jeziora 
Hanzag. Oddziały sowieckie skon 
centrowan·e w pobliżu Czangling
ise . (~ejscowości pogranicznej) 
I 

posuwając się w kierunku wscltod 
nim na Karanczin. 

Wojska sowieckie 
wkroczyły do Korei? 

Ministerium wojny w Tokio do 
nosi, że oddzia, sowiecki w sile 
300 lud·zi i 2 czołgi wkroczył na 
terytorium Korei pod Shatsaoping 
w dn. 31 lipca o godz. 17-ej. Woj 
ska japońskie silnym ogniem arty 
lerii zmusiły żołnierzy sowieckich 
do wycofania się na swoje teryto 
rium. O godz. 18-ej oddziały so. 
wieclde ponowiły swój atak już 

pod osłoną ognia artyleryjskiego. 

Sytuacia w Czec:hoslowBcii 

Misia lorda Runcimana 
zażegnała grożacy konflikt zbrojny z „Trzecia11 Rzeszą 

Wśród licznych komentarzy pra 
sy czechosłowackiej oceniających 

m!sję sir Runcimana, na uwagę 

zasługuje komentarz „Lidovych 
Novin". 

Według.. tego dziennika, z bliżo. 
nego do czechosłowackiego min. 
spr. zagr., inicjatywa w sprawie 
misji sir ł<uncimana wyszła ze 
strony premiera Chamberlaina. 
Londyn od dawna domagał się, 

aby reformy narodowościowe w 

Czechosłowacji zostały uchwalo
ne i urzeczywistnione jak najprę
dzej. Ze względu jednak na nega
tywne stanowisko stronnictwa 
Henleina w stownku do projek. 
tów rządowych, zachodzi obawa, 
że parlament czechoslowacki 
przyjmie projekty rządowe głosa. 
mi większości rządowej co by 
Henlein mógł uważać za narzucc· 
nie retorm bez ;.iprzedniego uzgod 
nienia stanowiska . Wedlug Lon
dynu taki przebieg sprawy mógł
by pociągnąć za sobą niepożąda
ne następstwa, tym bardziej, że 

Niemcy rozpoczęli przygotowania 
do najbardziej energicznego po
parcia żądań Henleina, domaga
jąc się jednocześnie szybkiego za -·- ... o 

tatwienia sprawy retorn1 przez ną mterwenCJę Rządu niemieckie· 

Rząd czechosłowacki. go w Pradze. Wobec tego, w cza. 

Zanosiło się nawet na ultimatyw sie wizyty Wiedemanna w Londy 

Hitlerowc1 zmeczrli sie 
zebraniami i zgromadzeniami partyjnymi 

Na mocy zarządzenia „C : uleite
ra" Globotschnika zabronione zo
staje na okres do 31 sierpnia '!Jwo
ływanie zgromadzeń i urządzan i e 

wszelkich imprez partyJnych w 

P. Beck 

Wiedniu. Zarządzenie to ma na 
celu umożliwienia wypoczynku ( !) 
członkom partii narodowo·„socja . 
listycznej". (PAT). 

Oslo 

me oraz rozmow paryskich zapa. 
dła decyzja wysłania sir ł<unci

mana do Pragi, o czym został za
wiadomiony Rząd Czechosłowac

ki. jeżeliby Praga nie przyjęła an · 
gielskiego projektu, Niemcy uwa
żałyby to za niechęć do załatwie

nia sprawy reform narodowościo

wych oraz stanowisko Czechosło
wacji w Londynie i w Pradze by. 
loby znacznie utrudnione, przy 
tym jeszczt: ze strony Niemców zo 
s tała wywnię'a groźba plebiscy· 
tu. która oddzialała silnie na an
gielskie koła polityczne. 

Przybywający do Pragi sir Run 
ciman zostanie przyjęty przez pre 
zydenta Republiki dr. Benesza O-

Program oficjalny pobytu min. Horten ,gd.de znajdują się stocznif' raz premiera dr . Hodżę we czwar 

spr. zagr. J. Beoka w Oslo przed- okrętów wojennych. Konferencja tek 4 b. m·. 

stawia się w najważnieiszych szcze prasowa w o„Jo. Ohiacl i rau1 w W piątek sir ł<unciman ma od. 

gółach następująco: poselstwie pol~kiru. być pi erwszą rozmowę z przedsta 

l sierpnia wieczorem - przy· 4 sierpnia - ~niadanie wydane wicielami pa rtii ni erni ecko-sudec: 

jazd -do Oslo. pt"Zez króla i krćłewą. ZwiPiłza· k;ej z Henleinem 1 Kundtem na 

2 sierpnia - au.diencja u króla nie miaS<ta i oko1ic. Odjazd. I czele . 

•• Haakon'! 7-go, wizyta u premiera I www „-... 6 - w 

norweskiego Nygaardsvolda i n mi 

ni~tra spr. zagr. Kohta,.w!eczorem No'11.7e starci"' a 
obiad wydany przez mm15tra spr. TT 
zagr. i raut. 

3 sierpnia - '>djazd na pokła · 

dzie torpedowca „Sleipner" do 

n w -· ..,,..._ 

w Sandżaku Aiet.t saodretty 

· Rekwirowanie f abrrk 
jak donosi prasa około 15 Be- drogę pomiędzy dwoma innymi 

duinów syryjskich z okolic Aleppo wioskami tureckimi. M. in. Bedui· 

przekroczyło granicę Sandzaku ni poturbowali ldlku Arabów, któ

Aleksandretty i zaatakowalo farmę rzy wpisali się na tu recką l i stę wy 

za sabotowanie umów zbiorowych we Francji 
Rząd premiera Daladiera zajął czego, wydanego przez dziekana 

w tych dniach energiczne stanowi· wydziału prawniczego w Mont· 

sko w stosur.ku do pracodaiw ców pellier, jako superarbitra, „trudnia 

w sprawie konfliktu na terenie jed jąc podjęcie pracy, Rząd zarekw l~ 

nej z większych fabryk w Mont- rował całkowicie fabrykę i wyzna· 

pell iei, która pracowała dla WOJ- czyi inżynierów wojskowych, pod 

ska. Pon i eważ wl a ścici e le odmó- 1 których kierown ictwem faJ)ry ka 

l'v ili wykonania orzeczenia rozjem· ma ruszyć od dliś. 

wioskę turecką oraz przerwało borczą. Władze miejscowe zarzą-

Ma serce z prawej strony 
W J-{use w Hulgani u pewnego 

robotnika nazwiskiem Coniu Todo· 
row, który zgłosił się do ar .~· ula· 

torium robotniczego, lekarze stwier 
cl zi li, że r osiaua on wewnętrzn •~ 

organ y umieszczone zupe!nie z in-

nej strony, niż normalnie: serce z 
prawej strony. dwunastnica, wy
rostek robaczkowy . z lewej i t. p. 
Okazało się te ż, że analogicz n<.) 
bu dowę ma również jego 17-letni 
syn Georgi. ) 

Po godzinnej bitwie oddziały so
wieckie zmuszone były do wyco. 
łania się. 

Przedstawiciel japońskiego M. S. 
Zagr. oświadczył, że bombardowa 
nie miast koreańskich jest najnow
szą prowokacją sowiecką. Pod
czas ostatniego zatargu 
SOWIECKA ARTYLEmA OSTRZE 
LIW AŁA KILKA MIAST KOREI, 

przypuszczając, że tam znajduje 
się sztab japoński. Miasta koreań 
slde ucierpiały nieco, lecz ludność 
nie poniosła żadnej szkody. 

I 

Po ode~raniu Czangkufeng 

R iad japoński 
jest skłonny do rokowań 

Rzecznik japonskiego ministe
rium spraw zagranicznych złożył 

następujące oświadczenie na !oton
ferencji prasowej: 

Od właet2. sowieckich zależy, 

czy ostatnie zajście na granicy so 
wiecl<o _ manożursldej przerodzi 
się w zatarg o większym znacze
niu. Minister spr. zarg. gen. Ugaki 
polecił w niedzielę wieczorem am 

basadorowi 1apor;sl<lemu w Mo
skwie Szigemitsu podjąc rokowa. 
nia z Rządem sowieckim. Należy 

się liczyć z możliwoscią, że wła

dze sowieclcie oędą sklonue do 
wznowienia rokowan w sprawie 
Czangkufengu, ł<tóre to rokowania 
zostały zawieszone lO lipca prze:l 
Sowiety. Cierpliwość jest koniecz 
nym warunkiem rokowai1 z Sowie 
tami. 

Przedstawiciel Rządu japons;~ie

go zakończył swe oświadczenie 

wyrażeniem nadziei, że Rząrl SO· 

wiecki wznowi rokowania z Japo
nią. 

Agtmqa ł{e u t e ra donosi z l'o
kio: Ksią że Kanin, ~zef sztabu ge· 
nera lnego , pr z erwał urlop wypo~ 

<:zynlw wy i powróclf do Tokio. 
Powró t ks. Kanin związa n y jest z 
wypadkami na granicy mandżur

sko. sowieckiej. 

W Japonii 

nie wolno pisać 
o sytuacji na granicy 
Ministerium spraw wewnętrz . 

oych Japonii zabroaiło dziennikom 
ogłaszania wiadomości o incyden 
tach na granicy sowieckiej pod 
Czang!tt1~eng. Nakaz ten obowią
zuje od ubiegłe.i nocy, to też - 
dzienn1kach nie ma żadnych ko
meri tarz y na temat incydentów. 
W Tokio obiegają pogłosl<i, że na 
granicy sowiecko . mandżurskiej 

dosz{o do nowych starć. 

·~ t: I'' ,'', ';.. 



Str. 2 

„Pokój trzeba wygrać" Wioski wrwiad 
• mówi premier Daladier z Panem Prez1dentem R.P. 

W hiistorycz·nym zamku paple· 
skim. w Avignon w czasie bankie
tu, wydanego n;t cześć prezydenta 
republiki Lebrun'a, premier Dala. 
dier wygłosił w niedzielę wielką 

mowę polityczną, w której w sło· 
wach pozbawionych nadmiernego 
optymizmu wyraził nadzieję, że w 
r,ezultacie wspólnych wysiłków, po 
kój będzie jednak utrzymany rw 
Eurąpie. 

,,W chwili obecnej - oświad
czył Daladier - mam prawo po
wiedzieć bez zaniechania zawsze 
potrz~bnej ostrożności, że dzięki 
jednoczesn·emu stosowaniu metod 
en·ergii i umiarkowania, przebyH~
my niebetpł~cr.ne wody". 

Premier podkreślił, jak ważn4 
dla obrony pokoju jest współpra· 

ca francusko-angielska i jedność 
wewnętr~a Francji. 

Daladier nie wierzył ntgdy, by 
woj-na była nieuchronna. „Jeżeli 
jednak wojna nie musi nastąpić -
mówił premier - to nie znaczy, 
aby pokój był zapewniony dla lu
dzi, którzy dla niego nic nie czy· 
nią. Pokój trzeba wygrać. Pokój 
trzeba zbud<>wrać, trzeba go bro-
nić. Nie może on być ani rezułta· 
tern :tobojętniienia, ani rezultatem 
cudu. jetelj nie myślę, by wojna 
groziła nieuchronnie, to jest to wy 
nikiem wiary w wysiłek ludzki, w 
rozsądek i energię". 

Przemówienie swoje, w którym 
powtórzył, ~e „zawsze pragnął wie 
rzyć w zapewnienia pokojowe rzą. 
dów tak często ponawfane", Da-

Nowe zaj$cia w Kłajpedzie 

ladier zakończył gorącym wezwa
niem do dyscypliny narodu ka.n· 
cusldego w okresie, kiedy nie ma 
jut czasu na dyskusje, wahania I 
polemikł. 

Najwi~kszy dziennik włos!Qi „Cor 
riere de la Serra" ftm.leszcza na 
pierwszej stronie wywiad swego 
specjalnego wysłan!lllika red. Alceo 
Walcini z Panem P.rezyden.fem R. 

Możliwość zatargu 
miedzy ł1ussolinim a Watykanem 

Prua ftanomb komentu6ąc odpo. 
wiedz M-olin.lego na mowę Papieża, 
muje domysły na temat moiliwości za. 
targi11 mi~ fanyzmem a Watykanem. 

,,Le Jom" pinie, ie ohriadorenie 
MlNIOJinfego po&łada duże snaer.enłe. 

Jet& to bowiem płerwna interwencja 
do polemiki na temat ra.~zmn. Nale.ży 

liozyć się z tym, źe Włochy zasto~nją 

środki, potrzebne dla ochrony rasy, mi· 

mo negatywnego etanowł8ka Watykanu. 
Pojedynek rozpocqł dt. 

„Oenne" pl..ae, ie odpowiedź MUl!llG· 
liniego zaskoczyła bncelarłe dyploma· 
tyezml. 

Zbliźona do k6ł katolłckich ..Epo. 
que" W'Jł'IU sd~wienie, ie Włoehy llo· 
snją teorię ralrizmu, epneemę z 11aea· 
dami katolickimi i liezy się z możlł· 

wością zatargu między k<1ściołem 11 fa· 
szyzmem na tym polu. 

B I . k I W sobotę w nocy grupa młodzie wśród ludności litewskiej, zamieSz ży niemieckiej wdarła się do jadło kałej w Kłajpedzie zrozumiałe u gar I a u zys a a 
dajn! litewskiej Banga, raniąc do. wzburzenie oraz rozgoryczenie na 
zorcę ~ej fadł~dajni, ~bijając działalność miejscowej ~litji, któ równouprawnienie w zbro1· eniach 
wszystkie szyby 1 demolując urzą· ra od dłuższegó czasu nie może 
dzenia wewnętrzne. Zaalarmowa odnaleźć sprawców napadów na 
na policja przybyła na miejsce, gdy rótne lokale organizacji litewskleh 
napastników już nie było. oraz na obywateli litewskich. 

Nowy ten incydent wywołał 

1~1ia~czonio 1ilota wlos~io10 
w służbie wojsk republikańskich 

wszystkie napotkane miast i mia. 
stieczka. Niewykonanfo ifo7Ac:azu na
ratało na Wieade n·iebezpleczeń
stwo. 
MÓ!Wląc o fotnfctwłe iepublikaft

skmn, S!Itzl oświadczył, te sława 

Greckie koła miarodajne po. terencji w Stresa w I 935 r., która 
twierdzafą wiadomoś{ o podpisa- poleciła załatwienie sprawy postu 
nlu w niedzielę w Sal0<nlkach przez łatów bułgarskich, z.aiinteresowa
premiera gen. Metaxasa, prem. buł nym państwom. 
garskiego Kiosseiwanowa i posłów· W pOniedziałek rozpoczyna się 
państw Ententy bałkańskiej wspól w Soflł Ofłcjalne pertraktacje pO
nej deklaracji, znoszącej klauzule między rządem bułgarskim, a dete 
wojskowe traktatu w Neuilly. Na gacją banków paryskich w spra. 
mocy deklaracji Bułgaria uzyskuie wie otwarcia dta Bułgarii taedy. 
równouprawnienie w · dziedzinie łów francuskich w wysokości 300 
Zbrojeń. Podpisana dziś deklara- mlliooów franków. 
cja jest wykonaniem uchwał tron-

Dlaczego kpt. Wiedemann 
nie pojechał do Londynu 

P. prof. Ignacym Mościckim. Wy
wiad odbył się w włł11 Saa1 Miiche
te w LM!ran~e. 

W l'01.lf110!~ i r«taktorem Wal· 
Cini, prowadwnej w j~zyku pot· 
sk!m, Pan Prezydent oświadczył, 
te wybrał Lauranę n miejsce 
swych wywczasów, wiedziony 
sympatią dla Jtatn oraz ze wzglę
du na znane mu J>łłkno tej miej· 
scowoścl. 

Mówiąc o Połsot I o Włoszech 
Pan P·rezydenł wyraził przede 
wszystkim swe najgłębsze uznanie 
dla Mussoliniego, którego siła woli 
i charakter niezłomny muszą bu
d-zlć powszechny podziw. Przy
jaźń polsko-włoska, powii,edział 
Pan Prezydent, opiera się na wi1e
łowlek~J ~dycff kultttralnej I 
uczuciowej, łączącej oba narody, 

stwierdził mo2liwość jeszcze szer
szego rozwoju współpracy mi~·zy 
obu państwamł. 

Ostamam tematem porusz-onym 
w wywiadzie była kwestia dyniami! 
kl mk>dych narodów. Pan ~ezy. 
dent - jaik zaznacza dziennikarz 
- UZ111aje ·w pełni 2111aczenle, jakie 
dla: konsolidacji wewnętm}ef naro· 
du posiadają włellde manifestacje 
patriotyczne w rodzaju włoskich' 
adun·at, które przyrównać można 
pod pewnymi względami do pol
skl'ch świąt: dinfa morza i dni,a ko
Ionił. 

Wywiad z Painem p,rezydentem 
zamyka redaktor Wafcim podając 
barwny opis wywczasów ·d-osłojne 

go gościa w La.uranłe. 
(PAT.) 

a więzy tej przyjafoi są nlerozer· -.•swB!la•=i* -mm1:11w111vD1-mmm.11!181211Amw11R• 
walne. Stosunkł polsko-włoskie na. 
cechowane ą najw1ększym wzajem 
nym za11fanłem. W dalszym ciągu 
Pan Prezydent R. P. zaznaczył, że 
między Polską a ItaHą nie ma 'fad· 
nycli interesów sprzecznyeh I 

Aresztowanie ksiedza 
W Suit.z . nad D1111U1jem aresztowano 

ksi.ęidza Gnenhera z Opa:wy na ślą.;bi 
pod zarzutem, ie prowadzlł Ml. •cftacJt 
pniecłwko narodowym to~alfetom. 

Na granicy Mandżurii 
walkl trwają 

Według źródeł Japońskich na 
odclnku granicznym w rejonie j~ 
ziora Hassan toczyły się w ciągu 
ubiegłej nocy, w niedzielę ł trwają 
pOdObno w dalszym ciągu upor. 
czywe walki oddziałów jap<>ińskłch 
z sowieckimi przy użyciu czołgów 
i samolOtów. 

W moskiewskich kotach ofłcjat. 

nych oświadczają, źe żadnych pO
waźniejszych walk na granicy nłe 
byto i że na wspomnianym odcin. 
ku doszło jedynie do strzetaniny 
karabłnowef pomiędzy oddziałamł 
sowieckimi a japońskłmf. 

Agencfa Tass żadnych łnforma. 
cjł w tej sprawie nie posiada. 

Codzienna kronika Palestrnr 

Pilot włoski Splltzi, który prze
szedł na, stron~ republikańską, w 
rozmowie z dziennikarzami oświad 
czył, te we Włoszech opowiada się 
o wojnie hiszpańskiej jako krucja· 
cie pr.zeolwko PrancJi I komuniz
mowi. Wobec ostrej cenzury, Iud
notć nie zdaje sobie rzeczywiście 
sprawy z prawdziwego stainu rze
czy. 

Ich Jest ogromna w~ród lotnlctw11 Korespondent dyplomatyczny/ nu sprzeciwił się minister spraw 
powstańczego, które zwykle stara „Sunday Referee'' usHuje wyjaśnić zagr. von Ribbentrop, który z po· W niedzielę wydarzył się w 
się uniknąć spotkania z nimi. tajemnicę niedoszłej wizyty kpt. parciem Goebbelsa, Himmlera I Haifie nowy zamach bombOwy. 

Gdyby tylko mogli, jestem prze. \VledemaMa, który rzekomo był Hessa miał przekonać kanclerza Na autobus przepełniony pasażera 
konany, mówi Spilt-z.I, te wielu mo· oczekiwany w Londynie w ubiegły Hitlera, te obecne nastroje w An. ml żydami rzucono bombę. Wsku 
Ich kolegów poszłoby w moje ptiitek. Kornpondent twierdzi, te głlf nie sprzyjaję waiczynanłu roz. tek eksplozji jed•na młoda żydów· 
ślady. wyjazdowi Wledemanna do Londy mów angielsko . niemieckich. ka poniosła śmierć, a 2 11\nych pa. 

stoczyły w niedziel~ lormalnt 
bitwę z silną gro.pil terroryetów, 
z których pięciu zostało zabitych. 
Terroryści poizostawili na plaen 
walki liemych rablllyeh. 

„Przekonałem się o kłamstwach, 
którymi nu tywi4 we Włosz~ch, 
dopiero z ust mycli towarzyszy na 
frontach hiszpańskich i od tego cza 
su postanowiłem za wszelką cenę 
priejść na stron~ republikańską, 
aby walczyć o prawdę I sprawie· 
dliwość. Nie było ro rzeczą łatwą Opowieści drutów telegraficznych 
ze względu na ra.idy samolotowe, F'BANC.JA BUDUJE BUBOOIĄ.01 atmoalerycme wynOlllł 15 ma. Na &ku- I bank.not6w japo:Udch onz uJ~ pny· 
które odbywały si~ grupowo. Do- Z ~~c:~R~U tek ulewnych deuczów rzeki wystąpi· rządy, używane do podrabiania pienię. 
piero ostatnio otrzymaliśmy rozkaz „Figaro" donosi, it ,,Komitet ma. ły 1 brzec6w, a niektóre jeziora poł•· dzy. Właillfl francnwe odm6wiły Jed· 
·udania się na front Teruelu, celem teriał6w pędnych" powzl!łł decyzji; csyły się se sob,. S1taty, wyn11dzone nakźe wydania arent;owan,.,b " ręce 
zbombardOtWania pozycji republi· budowy rurociągów, które będą do- prze1l pow6dź, są baTdzo powaine. W po władz japońskich. 
kańskich. Na nasze &po-tkanie wy- prowadzały benzynę i oleje z brze· blim Lanc.ar.ter źeglmga zo~tała wstrzy- SPRZENIEWIERZYLI 15 MILIONÓW 
Sta towała eskad a bl 'k · k gów Atlantyku do centrum Francji. • • ._„_, ły _, • 

r ·r repu 11 ans a, Długość tych rurociiagów ma sięgać mana, potuewaz W'Ieuue 71Wll z1em1 LEJ. 
która nas zaatakowała. Korzysta- 450 kilometrów. Koszty budowy wy- obMmęły dę do nek.i. W wielu punk· w Romanesti wła<he rumumkie 1• 

j11-C z zamiesiania odłączyłem się niosą około l~ milionów franków. taeh połączenia telefonicme i telegra· resztowały b. prefekta Jonela Veleanu 
od mojej grupy I poszybowałem w Rurociągi te zapewnią nieprzerwane flcme •ostały Przeł'Wlłle. ora11 nae1elne1Jo fniynłera R1lllllll, kt6-
kl'erunku lotn1'ska republ1'kan' sk1"ego za.opatrywanie w materiały pędne ar W TYROLU d • il · i · ~--'- 15 mii i awiacji. Rury będą umieszczo· ny opnsc i s·1ę sprzen ewre=ia 
gdzie lądowałem szcz~śliwie. Gdy ne pod ziemią, co uniemożliwi ich Panuj11ce od kilku dni hune i ulewy milionów lei z ka11y prefektury. 
to tylko było możliwe, nie używa- zniszczenie. Budowa rurociągów bę- w Tyrolu wschodnim wyrz11dziły wiel· 
łem d .t...tJ.... i k b' 6zie rozpodęt& w pobliżu St. Nazai kie ezkody. Cztery mosty zos.tały zer· Jl'O czais n41v vw an ara mu re. Punkt końc......,..,. "-A~e znajdował 

· t · ł ~ ··" "'~· wane. Plony w lail'lm miejuowoiciadi maseyn<>wego, am eż nJ{! rzuca em się w poblłru Montargis. Rurociągi 
bomb na obiekty wskazane". będą. posła.dały liczne rozgałęzienia. mi~one. 
. Zapytany co do bombardowania ULEWY I BURZE w PóŁNOCNEJ I w RUMUNII 

mi·ast otwartych, lotnik włoski o- ANGLII I W SZKocn Z Konstancy donos:i:11 ° 1rielkłch szko· 
dach, jakle wynikły wskutek ulewnych 

świadczył, !e „rozkazy były for· W półn<>cnej Anglii i w Szkocji pa· deszczów w gminach Dorobantu, Tcpee 
malne. Prażyć ogniem karabinów I nuJją od kilku dni ulewy i bune. w n.ie· Voda 'i Baltag4'sti. Nagromadzona w 
maszynowy· eh i bombardować których miejscowościach Saocjri opady wielkiej ilości woda na polach zniosła 

Skandal w „najlepszych" sferach 
stoli~y 

Znany na bruku warszawskim 
Marian Jasiński, aferzysta, znów 
dał znać o sobie. Na bruku war. 
szawsk~m pojawił się w 1924 r. 
ddy mu zaczął się grunt palić pod 
nogami, przeniósł się do miast 
prowincjonalnych, a gdy przypusz 
czał, 1e sprawa o nim ucichła, 
uiów zjawiał się w stolicy. 

chodzenia okazało się, że Jasiński 
poszukiwany jest przez sądy w 
Kielcach, Piotrkowie, Płocku, f.:o. 
cizi, Poz.nanlu l Warszawie. Prze1 
aresztowaniem zdołał ukryć się, 
wobec tego .centrala służby śled
czej Komendy Głównej P. P. roze· 
&łała za Jasińskim lis ' gończe. 

całe zżęte mopy zhob, posbawłająe 

ludność tych gmin tegorocznych zbiorów 
polnych. 

ZATRUCIE 11 CóRNIKóW 
W kopalni potasu ,Kaiser Roda" w 

Merkers w Turyngii zmarło r powodu 
wydzielających dę trojących gazów 11 
gómikó.w. 

ZATARG W KONCF.Sn 
FRANCUSKIEJ W TIENTSINJE 
Agencja Domef donosi: Iż konsul 

generalny ja·poński w Tient.&inie Taszi· 
ord dokonał demarche u władz kon· 
cesji francuakiej w Tientsinie z powo· 
dn odmowy władz francnskich wyda· 
nia Japońezykom fałszerzy banknotów. 
Na podstawie informacyj iandarmerii 
Japońek.ieJ, władze fraDIClUikie aremowa· 
ły 24 czcrwta Utu chińskich fałn.eny 

„l\USTER X" 
Prasa fińska donosi, że tragicznie 

zmarły w katastrofie lotniczej na Bu 
kowinie płk. Wa.ka, attache wojsko· 
wy japoński w Bukareszcie, poprzed 
nlo przebywał w Moskwie, którą. jed 
nakze zmuszonv był opuścić. bowiem 
wmiesz8lly został w proces Radka i 
towarzyszy, gdzie figurował jako 
słynny „Mister X", utrzymujący rze 
komo kontakt z „wrogami ludu". 
ZAKAZ ŻEGLUGI NA ŁADODZE 
Fiński charge d'affaire w Moskwie 

złożył na ręce wicekomisarza ludo
wego dla. spraw za.granicznych Sto
monlakowa ostry protest przeciwko 
ostatnim zarządzeniom władz sowiec 
kich, zabraniającym żeglugi stat
kom fińskim jeziorem La.doga do 
Newy. Naleey podkreślić, że wspom 
niany zakaz wywołał wielkie oburze 
nie wśród społeczetistwa :fiflsklego i 
przyczynił się do wzrostu nastrojów 
antysowieckich. 

FAszyscr NA WĘGBZEOB 
Utworzone zostało nowe stronni· 

ctwo węgierskich socjalistów naro· 
dowych pod nazwą: stronnictwa ra-
sistowsko - narodowo - socja.listycz· 
nego. Zwolennicy tej partii, na któ
rej czele stoi dziennikarz Szoertsey 
rekrutują się z pośród dawnych zwo 
lenników uwięzionego majora Sza.la· 
ay. ' 

Do władz prokuratorskich wpły 
nęły skargi od kilku · przemysłow
ców i obywateli ziemskich, którzy 
padli ofiarą oszusta. Oszustwa po 
tegały na tym, że Jasiński podając 
sit za wyższego urzędnika jedne. 
go z ministerstw, obiecywał wyro
bienie potyczek, bądi wyspecjali· 
zował sie w udzielaniu „protekc.fi" 
przy parC'elacji majątków. Pobie
rał dut.e zaliczki, idące w tysiące 
złotych i znikał. Miał on mieszka
nie przy ul. Focha 10. Znany był w 
wielu I ~ • : alach nocnych i potrafił 
sobie zaskarbić zaufanie w najlep 
$ZYch sferaieh stolicy. W. toku do· 

Jasiński jest mężczyzną przy. 
stojnym o ujmującej powierzchow 
noś:! , ma lat 42, włada czterema 
językami, jak twierdzi, ukończył 
wyższą szkołę wojen·ną w Rosji. 
Często ubiera się w mundury ar. 
mii obcych, gdy występuje we fr l· 
ku przypina sobie niezliczoną ilość 
orderów i opasuje się wstęgą wy. 
sokich odznaczeń. Ooecnie wyszło 
na jaw, że Jasiński jest bigamistą 
i ma 6 żon, z najlepszych sfer zie. 
mia1iskich 4 i 2 warszawianki .zna 
nych rodzin. Biorąc śluby, podra· 
biał metryki i po otrzymaniu posa 
gu żonę porzucał. 

Spalił sie samolot rumuński 
Podczu uroczystości pogrzeho· 

wyoh. kapitana Jonescu w Czer
niowcach, zabitego w katastrofie 
lotniczej na Bukowinie, jeden z 
samolotów rumuńskich, który od· 
dawał ostatnią cześć zmarłemu, 
przelatując nad cmentarzem, &ta· 

nął nagle w płomieniadi .1 powo
dii:a defektu motoru. Samolot zmu· 
szony był lądować, przy czym zo· 
stał cię~ko uszkodzony. Pilot i me· 
chanik wyszli z wypadku bez 
SZ'\vanku. 

sażerów doznało ciężkich obrażeń. 
Policja wszczęła natychmiast po. 
szukiwania sprawców zamachu, 
lecz jak dotąd bezskutecznie. 

Agencja Havaea donoei z Gali· 
lei, że oddziały wojsik brytyjskich 

W ciągu trzech tygodni od 1 do 
21 lipca r. b. zabite zostały w Pa
lestynie 123 osoby, w tym 75 Ara. 
bów, 36 żydów ł 2 żołnierzy an
gMskłch. Rannych w tym okresie 
było 195 Arabów ł 124 żydów. 

Zlikwidowanie bandr 
rabusiów kolejowych 

Na odcinku kolejowym między 
stacjami Warszawa Zachodnia -
Warszawa Gdańska jakaś nieu. 
chwytna banda dokonyrw:ała czę· 
stych napadów rabunkowych na 
p-ociągi towarowe. Złodzieje wska 
kiwali w biegu do pociągu, dosta. 
wali się do wagonu, wyrzucali róż 
ne towary,, które zaiblerali ich 
wspólnicy, zaczajeni wzdłuż torów 
kolejowych. Nie ulegało wątpliwo 
ści, że działa tu świetnie zorgani· 
zowana banda, która zuchwal
stwem swoim dała się dotkliwie 
we znaki kolei, narażając j21 na 
duże straty. 

Dopfero przypadek zdemasko
wał i pomógł do likwidacji groźnej 
szajki. Przed trzema tygodniami 
pobiło się na ul. Dworskiej 2-ch 
opryszków. Kotłujący się przeciw
nicy, w ferworze walki wpadli do 
sklepu spożywczego Kołodziejczy. 
ka, gdzie jeden z nici! porwał z la
dy wielki, rzeźnicki nóż i ugodził 
parokrotnie wroga, zadając mu kil 
ka ran ciętych szyji, oraz odci.na
jąc mu całkowicie lewe ucho. No
żowiec rzucił się do ucieczki, poz,o 
stawiając w sklepie pławiącego się 
we krwi opryszka. Rannego prze
wfezkmo do szpitala i ustalono, że 
jest oo wielokrotnie notowany tło. 
dziej, postrach Woli, Stefan Kacz
marek przezwiskiem „Tutu", Kacz 
marek nie chciał wyjawić naawi
ska swego pogromcy, oraz przyczy 
ny krwawej bójki. Policja zal!lltere 
sowała się „nieporozumieniem'' 
opryszków i ustaliła, że przeciw
nikiem Kaczmarka był Bo.gdan Ga 
wlikowski, nigdzie nJe meldowany, 
również notowany złodziej. stwier 
dzono1 !e QaiwHkow$ki ukrywa sl.e. 

na terenie t. zw. „plantów kotejo.. 
wych" przy ul. Dworskiej. GawU
kowskiego schwytano podczais er 
bławy. Badany złodziej początko· 
wo odmówił iwyjaśn~eń, a&e wził
ty w krzyżowy ogień pytań zeznał, 
że krytycinego dnia oJQra:dł z Ka.cz 
markiem pociąg towarowy. Lupem 
złodziejów były szyny kolejowe w 
ilości ponad 300 kg., które sprze
dali za 27 złotyeh paserowi, Zeli• 
kowi Presajzenowi. Otrzymawszy 
pieniądze zołdzieje poszbi do restau 
racji na wódkę. Gawll:kowski za. 
żądał swojej częścf pt.en~ę!b:)\ 
Kaczma;rek wszczął z nim bóJ'kt. 

Decyzją władiz sądowych, Oa„ 
wlikowski został osadzony w aresz 
cie. Dowiedział się o tym Ka.czma• 
rek i zbiegł. W między.czaisle po. 
licja zdołała już zebrać wszystkie 
dane, że Kaczmarek jest hersztem 
nieucłiwytniej dotąd bmdy ra
busiów kolejowych. Nocy ubiegłej 
gdy złodziej potajemnie przyszedł 
do swego mieszkania, wkroczyłct 
tam niespodziewanie policja. Kacz 
marek błyskawicznie wydostał sił 
przez okno facjaty na dach, ale 
karkołomna ucieCZ'ka n.le udała sh;. 
Złodzieja skutego w kajdany, prze 
wieziono do aresztu. 

W toku dalszych doch<>dzeń wy 
szło na jaw, że banda rabusiów U
czyła pięciu członków, mell!llują. 
cy w.„ altanie ogródka przy uf. 
Prądzyńskiego 26. Tejże jesz.cze 
nocy policja otoczyła altankę i a. 
resztowała niczego nie spodziewa"' 
jących się rabusiów: Edwarda 
Siechniewicza, Stanisława Więcha 
i Stanisława Szczypińskiego. Cał~ 
band~ osadzono w wl~eniu. 
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.Idee i zasadr ar.„ porachunki osobiste 
„Dżungla" w pewnym odłamie 
dzi,enikarstwa i publicystyki 

Napróż'no czytelnik, przegląda- Stworzono „teorię ·głupców" o 
jący niektóre pisma codzienne 1 pe „społeczeństwie be'Lklasowym" (w 
wne rodzaje czasopism, trudzić się ustroj.u kla&owym) o s.połeczeń· 
będzie w poszukiwani:U zasad ideo stwie niezorganizowanym politycz 
logicznych, :zasad walki o probie. nie i stąd są tego rodzaju konse. 
ll1I społeczno polityczne. kwencje, jak opis w „Słowie" -

Na czoło sipraw w tym odłamie o tym co rzekomo mówią w War. 
dziennikarstwa - wysuwają się szawie a co w miałym miastecz
kwestje natury dyWersyjnej, często ku o wicepremierze Kwiatkow
bardzo nie mające n.ie absohttnie skim. Przesuwa się szereg mini. 
wspólnego z tęsknotą mas do e· strów przez szpalty „Słowa", opi· 
mancypacji, do w.pływania na lo- sanych w formie anegdotycznej. O. 
sy Państwa w trosce <> jego bY,t i czywiście, o&troiny dziennikarz 
o jego przyszłość. nafmniej pisze o ministrze Kas.przy 

B. premier Leon Kozłowski - ckim. Ale d·laczego nie użyć· sobie 
Panie świeć nad jego „d:us'Zą", ja.. na mJnistrze QJ)ieki społecznej Ko. 
ko ministra i premiera {gdy sarn ściałkowskim, czy też na ministn;e 
był u władzy nie potrafił Bogiem a Poniatowskim? 
!Prawdą rządzić, jak należy. 1W pe· jakte odbija „Słowo" wileńskie 
wnyeb dziedzinach - na odcinku w opisanym przede mną artykule 
agrarnym - wytworzył zamęt nii: od artykułu tow. Nied:ziałkow11kie 
do ~pisania, przekreślał bowłem go, umieszczonego w ,,Robotniku" 

Moglibyśmy mnożyć całą masę 
przykładów, .które wymownie ilu
strują nieprawdopodobny bałagan 
myślowy i ideologiczny, jaki panu
je w . reak~yjnyrn odłamie dzienni
karstwa ,polskiego. 

Pewien siposób pisania 11łatwia 
prześlizgiwanie się przez trudne 
problemy życiowe. jedno jest tylko 
·pewne, że tYJ11 wszys1kim kombi
nacjom i zawiściom - zorganizo. 
waQa klasa robotnicza, zorganizo. 
wani chlopi i pracownicy urnysło. 
wi przeciwstawiają jasny program 
ideowo - polityczny, wychowując 
masy w przywiązaniu do progra_ 
mów, do zasad i w .gotowości do 
poświęcenia siebie samych dla u· 
rzeczywistnienia wielkiej idei wy. 
zwoleńczej. 

j. KWAPIŃSKI. 
okólnikami ustawy obowiązujące z dnia 30 Upca na temat zasady su· 
w Państwie), teraiz raiptem wyra- werenności państwowej {prece
sta w opinii g.ł'Upców względnie dens Czechosłowacki). Czytając 
ludzi złej woli na jakiegoś chorą. ten artykuł Niedziałkowskiego czy 
żego, walczącego z niebez.pie~eń· telnik ma do wyboru: albo przy. 
stwem masońskim w Polsce. I jak jąć poglądy autora co do za.gad~ 
gdyby na komend~ rzuca się cała nień poruszonych przez niego, al
sfora - dziennikarzy reakcyjnych, bo też przyjąć - odwrotnie - &ta. 
krzycząc: „łapaj złodzieja!", czyli now!sko mmJstra Becka. Tow. Nie 
„ła,paj masona!" W innych krajach działkowski nie podpatruje, co p. 

„ ......... „„„„ ...... „„„„ ...... „„ ... „„„ ... ~ ...... „ ... „„„„„„ ....... 
Po oświadaeniu Watrkanu 

Schyzma kard. lnnitzera _? 
Wl.dzi'eliśmy nier"", że byli ministra 0 i..~ b ł Proste i JASNE (Jasne właśnie .... Beck robił w rle, aluv co ro i OSTE) wie prowadzą po ustąpieniu z ga.. b' t 1. dlatego, że PR słowa pa. będąc szefem ga me u marszałA• Pi XI · •· d ktr bineh• walkP 0 J'akieś ... „ ..... ,,,.u poH. . b,,,. d b pieża usa przectWAO o y • ...., Y ._3 PiłsUd'Skiego 1 czy J' :0 ry, czy ist k .• „ .i~ ł •· tyki, goą.nodar,"'·, - w te1· walce h 1 ka. nie ,,ras ows ieJ U\Ra"-Y y ryAO· ..,,.. AJ zły na tamtyc stanow s eh. · dz czytelnik widzi troskę rzetelną i szetem niejako w akc1ę, prowa o. 
możeporównać,czegoohceminister, Tow. Niedziałkowski ustosunko ną przez kardynała Innitzera na 
który ustąpił z Rządu i dlaczego wuje się do działalności p. Becka ziemiach dawnej Austrii. l\ardynał 
nie solidaryzuje się z nową polity ze stanowiska politycznego. Ula· Innitzer „odseparował się" od sta
ką Rządu. Tak to bywa w Anglii, twia to znakomicie czytelnikowi nowiska biskupów „Trzeciej" Rze 
ale, :niestety, nie w Polsce. w Pol. Wfipowiedzenie swojego własnego szy . (dlatego praiwdopodobnie pa.. 
ace „obowiązuje' pływanie bez ste. poglądu. piet użył terminu: ,lseparatyz.m") 
ro, .podró2ow.an1e bez rozldad".i ja- .żyjemy w czasaoh pogmatwa- i próbuje NA WŁASNĄ ~ 
zdy. nyoh 'Z&&a<i ł poj~. Diennikarstwo ®Jść do „komp1omisu" z Jderowni 

f ;p. Leon Kozłowski t cała ta w ' swojej większości żywi się nie- ctwem ruchu hitlerowskiego na 
„dżtmgla dziennikarstka" doskona zdrową sensaćją, często kłamliwe- zasadzie przyjęcia przez C'J.łŚĆ du
le zdają sobie sprawę, że 011garuza. mi informacjami, obdzierającerni chowieńStwa katolickiego w daw
cja mas.C>ńska ani nie je&.t groźną ze czci i honor.i ludzi najczysit. nej Austrii ZASADNICZYCH TEZ 
dla Państwa, ani tet nie jest orga. szr,ch. Honort cześć, godność ludz_ PROGRAMOWYCH hitleryzmu. 
nizacją, którabY. w imaowym ru- ka - to ja'kgdyby rzeczy najtań- jeżeliby kardynał Innitzer trwał 
cha odegrywała jaką.kolwiek tolł· 1n. · - - - po oświadcuniu papieża - na 
Pirawda. Or.ganizacja ta, we chce Z kat<Iego zakątka Polski wyglą swoim ~u, - mógłby po
być pod komen<i'ł rreak.cji wazeł- da dziennikarz reakcyjny, który wstać jakiś swoist~ ,,Kości~· ka
kich wyznań i narodowości. To wy karmi swoich czytelników sensa- tolicko • hitlerowski na tereme au. 
starczy; by z ni\ prowad-zono wal cjami o masonach, o „2ydo.komu- striacklm, . coś w ~!~ pra~okx. ·- nie" lecz nie pisze o rzeczach któ. sławnej „zywej cerkwi , szuka1ą-

1 W, tyciu swoim, nie na.le'.tałem do re kształcą, wyjaśnłają, przekony. ce~ swego ~ '!kompromisu:• z 
iadnej innej otigptnizacji połitycz- wują. Widzimy upadek myśli w systemem sowie~~lum epoki L~~a. 
nej - tylko do PPS. Mogę śmiało dziennikarstwie.' A jeżeli do tego ~ z punktu widzenia katoli~~w, 
.wyrażać swoje zapatrywania o ogólnego bukietu dodamy zachłan w1er~ących NAP~_WDĘ, ,.rózn1~ 
tyÓh kwestiaohwtym przekonan1u, ność kleru i jego bezwzględnie nie ponuędzy „bezbo~ructw~!11 sowie 
że nikomu nie robię uprzejmości, chętny stosunek do zagadnień wol cki~ a; „neopogans~e1?1 ra~y g~r 
ani też nie stariam się wyitykać błę nościowych - to będziemy mieli rnansk.ej albo „rasy italskiej nie 
dów drugiemu. Dla mnie - jednak obraz niezmiernie ponury. Nie wia- Jest znowuż tąk bardzo istotna. 
świadomość tego, że Strug był ki~ 'domo np. dlaczego w Austrii kler Taki „Kościół'' kardynała Inni
dyi masonem - jest najbardziej w obliczu uzbrojonej pi~ści faszy. tzera byłby, oczywiście, schyzmą. 
miarodajną odpowiedzią na jaz.got stow~kiej miżdży się i czuli do dyk •*• 
całej gawiedzi dziennłka.rskiej, któ tatorów, a u nas w kraju coraz bar Kardynał Innitzer jest wogóle„. 
n .rozdziera szaty w imię „dobra dziej natarczywie domaga się no- dziwnym człowiekiem. Prowadził 
publicznego", prowadząc personal wyoh przywilejów nie tytko w dzie w przededniu wiedeńskiej rewolu.
ną walkę z hldźmi, nie w iimię za. dzinie politycznej, ale i materiał- cji lutowej r. 1934 rozmowy z kie. 
said, - lecz dla podstawienia no·gi nej. W kraju naszym jest pełen tu- rownictwem austriackiej Socjalnej 
konkur~ntowi, by samemu zasiąść .petr'.i; w Austrii niemieckiej uniżo- Demokracji na temat WSPóLNE
m jego miejt·cu.' ~a full'Tia Mcie. ny i pokorny; gdy człowiek patrzy OO frontu socjalistów i duchowień 
,kłości i miotanie się p. Kozłowskie na tę rzeczywistość - to czy mo- stwa kato,lickiego PRZECIWKO 
go ma swoje . żródło w tym, że p. że mieć odrobinę -;- nie syimpatii, FASZYZMOWI. Po przew,rocie 
Leon Kozłowski jest dzisiaj poza ale szacunku ck> ludzi, którzy ugi- zaakceptował z punktu "system 
nawiasem ekłpy nądowej Wystar- nają się przed siłą, pełzną u nóg korporacyjno - katolicki'' (?-!) Dol 
ciy to, żeby prowachił wojn~ róż- dyktatorów, zal)Ominając o t. zw. fussa ł Scltuschnigga. Teraz za. 
:nyimi 1'!0sobami nie w \mię - jak posłannictwie swoim - ba, prze· akceptował równie łatwo PRZE
pciwiedziałem, zasad lecz w imię chodząc do ,,porządku dziennego" CIWSTAWNY tamtemu system Hi 
d01kuczenla i robienia zamętu w nad zarządzeniami Watykanu. Wo tlera. 
rozchełstanej części Sd)ołeczeństwa, góle nie do opisania panuje zamęt Nie jest to... imponujące, jak 
która nie zdaje sobie sprawy z ca- w. t. 7.w. środowisku kłerytkalnymt na ... kardynała i wysokiego dusz. 
łego szeregu zagadnień prawdzi- które u na$ się narzuca na prze. pasterza. 
wych natury ogólnej. wodnika duchowego narodu, dając 

*•* jednocześnie wzór odstraszający 
Biorę do .ręki „Słowo" z dnia 29 we własnym postępowaniu w kra

liipca r. b. Uderza gmbym drukiem jach p. Hitlera. 

•• * Zwrócimy przy sposobności u-
wagę na jeden szazegół, który jed. 
nak nie jest.„ szczegółem. 

tytl.ł obiecujący artykułu wstępne- „-----------------------go: „o Rządzie gen. Składkowakie 
go w stolłcy i małym miasteczku". 
Czytelnik rzuca się na ten artykuł 
w przekonaniu, te znajdzie tam 
jakąś strawę duchową dla siebie, 
że się czego.ś nauczy, konfrontując 
działalność ministra z poglądami 
ai.ltora owego artykułu. Nic z tego. 
jest stek nonsensów złośliwych, 
il.lSZCZyipliwych, z których wynika, 
że autorowi owego artykułu cho
dzi o to, by w kołach pewnych ko 
terli wykpić, ośmiesZ)'.Ć przeciwni. 
1ków,-nie ideowych, z którymi się 
walczy w imię jakichś określonych 
zasad, lecz dla' dogodzenia ró1nym 
kanaipo vym „konspiratorom", któ 
rzy przecież przez dość długi czas 
uszczęśliwiali Polskę swojemi oso. 
bami i Wlpł~ami. 

Tragicznr zgon kolejarza 
w próżnej cysternie 

Na stacji kolejowej w Nowym 
'lla·rgu znal~iono w pró:tinym wa. 
gonie.cysternie, w którym uprzed 
nio znajdowała się benzyna, zwło 
ki emer. palacza kolejowego, Lu. 
dwrka Sienlow$kiego, zatrudnio· 
nego na stacji w cltarakterze po
mocnika. 

Dochodzenia poJ.icyj~. ~ącznle 
z przeprowa.dzoną przez władze 
sądowe sekcją zwłok ujawniły nie 
zwykłe okoliczności, wśród któ. 
rych nastąpiła śmierć Sieniow-
sJQiego. · 

Wedle nich Sieniawski w kry
tycznym dniu zajęty był czyszcze 
nit:m cysterny k-0lejowej. W cza. 
sie tej pracy Sieniowski stracił 
równowagę, wpadł do wnętrza 
cysterny, uderzając głową o jej 
dno. Obrażenia, odniesione wsku
tek tego wypadku, nie pozwolił.y 
mu na wydostamie się z cysterny. 
o w~asnych siłach. Sieniowski o
durzony został gazami, pozosta
łymi po benzynie, a pozostając 
dłuższy czas w cysternie, poniósł 
śmierć przez udu·szenie. 

Papież w swojej słynnej już dzi. 
siaj mowie, której treść podaliśmy 
w niedzielę w ślad za ,,Kurierem 
Warszawskim", przeciwstawiał fa· 
szyzmowł nie Akcję Katolicką, ja
ko ORGANIZACJĘ, ale AKCJĘ KA 
TOLICKĄ w sensie PRACY, DZIA-

Tak 
„ 

nie 

LALNOśCI katolickiej na każdym 
odcinku życia zbiorowego, t. zn. 
w SZEROKIM sensie wyrazu. jest 
to pewna różnica.„ dość istotna. 
Treść tej różnicy ZAOSTRZA zna· 
czenie słów papieża. 

wolno! 
śmiesznie rozreklamowana na (jednego z teoretyków ruchu 

kredyt „AGENCJA ANTYMASOŃ chrześcijańsko - spoleczneg,0 w 
SKA" zaprodukowała odrazu swo Polsce) akurat o przynależność 
iste metody ,,rewelacyj". Oskar- do masonerii. Ale p. Błażejewicz 
żyła o „masoństwo" p. Tadeusza przebywa w środowisku, które 
Błażejewicza, znanego działacza traktuje słowo: „mason" z taką 
katolickią."'(). „Czas" zażądał od samą grozą, jak słowo niewinne: 
p. Błażejewicza, by p. Błażeje- „suf ragan" albo zgoła „omętra" 
wicz „oczyścił się" przed sądem. (prawdopodobnie - geometra). 
Sam p. Błażejewicz zaprotestował Skoro „Agencja" Antymasońska" 
przeciwko oskarżeniu z prawdzi- ogłasza p. Błażejewicza, jako 
wą goryczą. ,,Agencja Antyma- „masona" - to p. Błażejewicz 
sońska" podwinęła ogonek pod wyglądfl w SWOIM -śRODOWI
siebie i zakomunikowała nam z SKU, jak prowokator, agent obcej 
minką rozbawioną, że winna jest ideowo potencji, zdrajca i t. p. 
„.maszynistka. P. redaktor poje. Mała pociecha, ż.e ktoś później po 
chał zacnie na urlop, a panna ma wie: maszynistka winna. Nie cho
szynistka splątała imiona, i p. dzi, moi panlJwie, o żadną maszy. 
przewodniczący „stowarzyszenia nistkę; chodzi o RZETELNOść 
mężów katolickich" „rewelacyj" tego typu. Ten jeden 

„ni z tego, ni z owego przykład wystarczy dla WSZYST. 
został masonem KICH ludzi przyzwoitych bez 
na pierwszego„." względu na ich przekonania, na. 

*l stroje czy pojęcia. 
]abym machnął ręką. żade.n W danym wypadku KODEKS 

przeciwnik PRZYZWOITY nie bę l KARNY mć„g·!by istotnie wkroczyć 
dzie podejrzewał p. Błażejewicza na scenę. AR. 

Przegląd pra y 
O AMNESTIĘ NA 20-LECIE 

· NiEPODLEOŁOśCI 
Zbliża się 20-ta rocznica uzys.. 

kania przez Polską Niepodległości. 
świat pracy, robotnicy, chłopi, ln· 
teligenc:ja pracująca, a więc ci 
wszyscy, ·którzy naprawdę walczy 
li o Niepodległość, szykują się do 
obchodu jaknajbardziej poważnie. 
Pracownicze Związki zawodowe 
opodatkowały wydatnie swych 
członków na rzecz budowy szkół 
i powiększenia obronności Pań
stwa, by w ten sposób uczcić rocz 
nicę. PPS. wezwała cały świat 
pracy do czynienia przygotowań 
do uroczystego obchodu. W tym 
kierunku idą ludowcy. 

Nie słyszymy tylko nic na temat 
jednego ze sposobów, za pomocą 
którego można by najgodniej 
uczcić dwudziestolecie naszej Nie
podległości. Tym godnym aktem 
byłaby szeroka anmestia powszeeh 
na. Poruszaliśmy już tę sprawę w 
naszym piśmie. Pisze o niej „Ob
rona Ludu" (Toruń) i powołując 
się na znaczne przeludnienie na
szych więzień (przeszło 100 proc. 
nadmiaru więźniów, o czym też ob 
szernie pisaliśmy) tak dalej moty. 
wuje potrzebę amne5t1i dla więź
r.lów kryminalnych: 

Za amnestią powszechną prze
mawia tu silnie ~ostrzony ty,gor 
więzienny, wskutek czego więzle:O. 

karę cierpi dotkliwiej niż w innych 

wa.mnkach, przez co samo należy 
mu się skrócenie kaźni, dalej fakt, 
że więl~szość przestępstw wynikła 

z nienormalnych warunków życio
wych, wskutek bądt nieukończone 
go u nas jeszcze kryzysu ekono
micznego, b~ przekroczenia u
staw niedawno wprowadzonych w 
życie, a z którymi ludność zapo
zna.je się dopiero po ich przekro
czeniu mimowolnym. Tak np. dzie 
je się z przewozem pieniędzy za 
granicę; przyłapana zostaje oto 
przez straż kobiecina, usiłują.ca 

wywieźć z powrotem do Francji 
11500 zt bez zezwolenia komisji de 
wizowej, o której istnieniu nie ma 
pojęcia. 

O konieczności zaś amnestii dla 
więźniów polityCZ111ych, która wła
ściwie nie wymaga uzasadnienia 
„Obrona Ludu" pisze: 

Amnestia dla tej kategorii prze 
stępców będzie aktem, wynikajlł'" 
cym z potrzeby przez wzgląd na 
zarówno złe warunki w więzienni
ctwie, jak i stosunki polityczno-spe 
łeczne w kraju, co do czego nie ma 
żadnych wątpliwości, 1t q one 
nienormalne. 
Amnestii domaga się cały kraj. 

Dodajmy, że w Czechosłowacji dla 
uczczema 20-lecia jej Niepodległo
ści ogłoszono amnestię, która obję 
ła wszystkich więźniów politycz-
nych. S-EK. 

. i 

W zwi!}zku z ustaw, o nowym po
dziale administracv,łno • terytorial• 
nym R. P., która. weazła w tyci• W. 
dniu 1 kwjetnia 1938 r. ~ 
barwni} mapę w. rocmtarze 10ł a ł6 
p. t. _.; 

~CZPOSPOLITA POI.SKA il 
w nowrm podslale l:LG00.000 

Cena zł. 4.!SO. Z Uwag1 jednak, il 
wydaliśmy drugi nakład cent obni• 
żarny do k".voty zł. 2.50 i to ~· a 
wałeczka.mi, opakowaniem l prueJl• 
ką pocztową. Wysylamy po prseka• 
za.niu należności na PKO. Nr. 16.738 
lub przekazem pocztowym. 

INSrr.ru'r !atJDIOW, · 
Warszawa, Mw n:, •• 41 
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' Spis ludności Rasizm w faszyzmie włoskim i ,, wrogowie ludu·· 
(I.i. Wiadomości, nadchodzące 

z Włoch, potwierdzają, że słynny 
,,dekalog" (dziesięcioro przyka
zaf1") rasistowski „uczonych" fa
szystowskich stanie się podstawą 
nowej ideologij faszyzmu włoskie
go. 

W gruncie rzeczy przyjęcie kon 
cepcji rasistowskiej (zresztą w naj 
bardziej absurdalnej formie) ozna
cza całkowity przełom w ideologii 
faszyzmu, ściślej mówiąc - wyrze 
czenie się dotychczasowej wiary i 
pr:iy ,;ęcte nowej. 

Faszyzm włoski stał dotąd na 
gruncie Państwa i narodu, jako 
najwyższyich norm, rządzących 
stosunkami społecznymi, stal za
tem na gruncie jedności duchowej 
i społecznej. Rasa nic odgrywała 
w jego iideologii żadnej roli. O
becnie, za przykładem „Trzeciej" 
Rzeszy - za najwyższą normę u
ważać będzie nie Państwo albo 
naród, lecz rasę, a więc nie fakt 
społeczny i duchowy, lecz --- bio· 
logiczny (mniejsza o to, że absur
dalny). 

rodzaju niebez.pieczeństwo. Z dru
giej strony jednak cała ta nowa 
maskarada i odrzucenfo dawnej 
ideologii (czy frazeologii) grun· 
townie faszyzm kompromituje. 

'List do Redakcji 
Szanowny Panie Redaktorze! 
Nie rozporządzając jako czło

•wiek prywatny Agencją „PAT-a'', 
zmuszony jestem prosić Szanow
nego f>a1na Redaktora o łaskaiwe 
zamieszczenie nindejszego oświad
czenia na łamach jego poczytne
go pisma. 

W odpowied.zJ n·a komunikat p. 

Piłsudskiego do wolnomula;rstwa. 
Oddana ona została Instytutowi 

na długo przed dyskusją w pra
sie na temat wolnomularstwa w 
ogóle, Wzięcie udziału w tej dy. 
slmsji. przez p. L. K. jak się na
stępnie wykazało jednego z pre
mierów 1r.ządów panujących, który 
powoływał się na autorytet Mar
szałka Piłsudskiego, skło:niło mnie 
po głębszym rozwazenm całej 
sprawy w imię prawdy dio poda
nia w artykule mym w ,,Wiado
mościach" pewnej części sv;ej 
<W'&pominanej relacji, zawierającej 
sądy Marszałka o wolno.mul·airst· 
wie z czasów jego wizyty w Pa
ryżu. O ile opinia ta po roku 1930 
uległa zmianie powiedzieć n·ic nie 
jestem w stanJe. 

P;rasa sowiecka ogłasza posta
nowienia Rady Komisarzy Ludo
wyoh ZSSR o „wszechzwiązko
wym s,pisie Ludności r. 1939". W 
porządikiu! Spisy ludności odby
wają się co pewien czas we ~zy 
stkich pań·stwaclt. 

Przy tej okazj~ ,,Prawda" roz
wodzi się z dumą, jak „wielki i 
potężny jest naród sowiecki" i 
stwierdza ,ż.e w ZSSR stale wzra 
sta tempo przyrostu ludności (w 
r. 1937 był przyrost wyiiszy o 
18% ni± w r. 1936) I maleje 
śmiertel•ność. Pięknie! Z dalszej 
treści artykułu dowiadujemy się, 
±e spis winien ujawnić osiągnię
ci-a gospodarcze ,kultuiralttle i so. 
cjadne. · 

Niech i tak będzie! Sądi:dliśmy 
co prawda, że spis ludno&ci wi
nien być przeprowadzany be% ]a. 
kkhko1wiek założeń propagando
wych, z jednym tytko zastrze±e
niem - zupeł.nego obiektywizmu. 

Najciekawsze jedrnaik 14 uwagi 

n·a tema•t ostatniego spisu ze sfY... 
cznia 1937, który „wrogowie w„ 
du" sfałszowali. Na skutek icll 
działaLności (a zagn.ieźdlzilJ sit 
oni - twierdzi prasa sowiecka
w kierownictwde ~iS".i) liczne rzt 
sze Ludności nie z.osła~ uwzlęd •. 
ni one. 

,,Prawda" jut ter.u nawołuJ" 
by wszelkimi sposobami ooiemo.. 
:mwtć 1l'OWe kinowanla „wrogó• 
l'Udu", którzy pragn1>liby rozsze.. 
rzać wAród lludnoścl n·lechętne na
stroje wobec samego spisu i spl-. 
sujących. 

R01Z&trzygaj4 ludzie - wO-. 
„Prawda", dodając, te - Hkluell 
sytuacjł Idy w boliszewicklej -.. 
sadzte doboru kadr". · 

Dziwny 1lo kraJ, gdzłe „wrogo. 
wie ludu" kra.dft4 podczas spłe1( 
ludności„. mHlony duK ,a do prze 
prowadzenła właściwego spiłtt 
trzeba „bolszewicktclt kadr". Nam: 
się zdawało, te wystairczą &U• 
mienn·ł UB~dnlcy I ~ mate
ma~. 

Tekst tego słynnego oświadcze. 
nia, ogłoszonego zresztą pod pa
tronatem ministerium oświaty jest 
wprost zastanawiający. Panowie 
profesorowie dekretują, że „lud
ność nordyczna i śródziemnomor
ska tworzy z punktu widzenia bio 
logicznego prawdziwe rasy, któ. 
rych istnienie jest prawdą oczywi
stą". Wiadomo powszechnie, że 
problem rasy, zwłaszcza rasy czy 
stej nie jest „prawdą oczywistą", 
~koro wszystkie współczesne lu· 
dy cywilizowane są wynikiem 
skrzyżowania się wielu grup et
nkznych. Narody dzisiejszej Eu. 
ropy: Francuzi, Niemcy, Włosi, 
Anglicy, Polacy są wspólnotami, 
złączonymi jednością tradycji in· 
teres6w, ideałów, dążeń, ale nłe 
stanowią - każdy z nich jednoli
tej i określonej rasy fizycznej. A 
już w najmniejszym chyba stop
niu - Włosi, gdzie tyle było 
wstrząsów politycznych i ludnoś. 
ci·owych, tyle różnych najazdów, 
gdzie duży wpływ miały w daw. 
nych czasach ludy o całkiem od
rębnym, na.pewno nie „aryjskim" 
pochodzeniu. 

jeśli istotnie na tę karkołomną 
ewolucję oddziałały, prócz wiatru 
z Berlina, jakieś wewnętrzne pro
blemy - to chyba bankructwo do 
tychczasowej ideologii, która prze 
staje już masy elektryzować gdyż 
uświadamiają sobie, że kult Pań
stwa i narodu jest w stosunkach 
włoskich - kultem tyranii faszys
towskiej. 

Zasadniie.zej z.mianie ulegnie sto. 
sun•ek do .żydów. Już dziś stawia 
się ich po za nawiasem „„rasy i
talskiej". 

Walerego Sławka, prezesa „Insty. 
tutu Józefa Piłsudskiego poświęco 
nego badaniu najnowszej łi~storii 
polskiej" z dni~ 30 lipca b. r. u
ważam za swój obowiązek w imię 
prawdy historycznej, o którą wal
czył tak namiętnie Piłsudski jako 
pisarz ze swej samotni w Sulejów 
ku, potwierdzić jalmajbardziiej ka
tegorycznie i w całej r-0zciągłości 

wszystko to, co na temart opinii 
Piłsudskiego o wo.l111omularstwi:e 
po.dałem w nr. 32 „Wdadomości 

Literackich". 
Oświadczam równocześnie, że 

wszystkie swoje relacje z rozmów 
z Komendantem oddałem dobro. 
wolnie pod kontrolę „Instytutu" 
pr.zeko·nany, że kontrola taka jest 
wskazana wobec skłonności świad 
ków oświettan·ia wydarzeń z punk 
tu widzenia często zbyt i·ndyw·i
duaL111ego.' Zaznaczam, że ani je
dna z mych relacji nie została za
kwestionowana. 

W obecnej chwiili p. marszałek 
Sławek uważa za możliwe nieocz·e 
kiwanie dla mnie te relacje moje 
zakwestionować pomimo, że prze 
czytane przez niego, jak i przez 
wiceprezesa Instytutu przyjęte zo. 
stały do jego taijnych archiwów 
Wobec tego gotów jestem dla u
niknięcia · dalszych nieporoo:umień 
zgodzić się na ogłoszeni·e tych za
strzeżonych a zapieczętowanych 

przez p. Walerego Słaiwka, osobi
ście relacji, aczkolwiek za wspólną 
zgodą uznaliśmy je jako nadające 
się do ujawnienia dopiero w 1955 
roku, o ile nie zaszłaby przed tym 
tego niezbędna potrzeba. 

C WllDOMOSO . SPORTOWE ~ 

Te fakty ni.e przeszkadzają o-
1wym ,,uczonym" od siedmiu hole. 
ści twierdzić: „istnieje czysta ra
sa italska". Na podstawie dekretu 
Mussoliniego? A może Wielka Ra 
da Faszystowska uchwali oczyś· 
cić „rasę italską" od różnych ~ 
rych i nowszych naleciałości? W 
tym samym styl.u dekretuje się, że 
„\\'łosi nic pozostają w żadnym 
stornnku do semitów śródziem
nomorskich, żydów i Araibów" i 
l d. 

Ten śmieszny dokument, świad· 
czący przede wszystkim o niezbyt 
imponującym poziomie wiedzy je~ 
go autorów, świadczy zarazem o 
co raz większej, nłewolnłcze) }ut 
teraz zależności Rzymu od BerU
na (co zreszt~ dowiodła już sp.ra. 
wa Austrll). · 

Cót dziwnego, te p. Itr. Oro55, 
„spec" od sprawy rasizmu w Par
tii Narodowo - ,,Socjalistyczn1ej" 
wypisuje w „Volki5cher Beobach
ter" radosne hymny, twierdząc je. 
dnocześnie, ż.e do rasistowskich 
konkluzji rzymski partner Berlina 
doszedł... ,,calkowicie na podsta· 
wie własnego doświadczenia". Cóż 
to za doświadczenie? Pewnego 
wieczoru objawiła się „czysta ra
sa italska"? 

ULU: -

Należy zaznaczyć, że żydów jest 
we Włoszech bardzo mało (70 
tys„ z czego 15 tys. - we Wło

szech), ale-ich rola w życiu państ
wowym była znaczna (byli mini
strowie - żydzi, był burmistrz 
Rzymu - żyd i t. d.). żydzi o
degrali znaczną rotę w ruchu fa. 
szystowskim (marsz. Balbo, b. mi 
ttister finansów Volpi i t. d.). 

Mussolini w roku I 930 nadał 
statut gminom żydowskim i usta. 
nowił Narodowe Zrzeszenie ży. 
dów. W statucie istniał pun.kt 
w myśl którego żydzi! włoscy win 
Ili •wśród żydów w innych krajaoh 
rozwijać pro - włoską agitację. 

Jak widzimy - ~ydzi zostali 
wctieleni do narodu włoskiego. 

Obecnie na&tąpić ma zwrot o 
180 stopni. 
Cała ta sprawa jest mo-0no nie

powatna. Dość wspomnieć o roz. 
włnlętej propagandz.le„. przeołlW 
kołnierzykom i krawatom oraz po 
chyłemu pismu, jako sprzecznym z 
„t1a.s<t italską", jednak w nl'ezdro
wej, zatrutej annosferze fai::zyzmu 
nawet takie bzdury mogą pewne 
war€twy społeczeństwa oszołomi~. 

Ton oświadczenia Papieża oraz 
komentarze prasy katolickiej, je
dy·neJ, która może we VJ!osze·ch 
podnieś{- głos protestu, wskazy. 
wałby, że istotnie zachOdzi tego 
._W&hS!! •• fAWi#ł 

Obok rozmów mych, ogłoszo. 
nych już przez Instytut drukiem - -
złożyłem jeszcze inne, które uzna
liśmy wspólnie za „zastrzeżone" 
to z.n. takie, których ogłoszenie 

byłoby przedwczesne. 
Do tej kategorii zaHczoną zo

stała obszerina relacja poparta fak 
tarni, w której mow;a o stosunku 

Dziękując za łaskawe udzielenie 
mi gościny na łannach organu Sza 
nownego Pana Redaktotra, pozo. 
staję z wyrazami prawdziwego po 
ważania'.. 
WŁADYSŁAW BARANOWSKI. 

lenn Błnm uuetłw~o ule~imtuwi 
w kraju sudeckim 

iż sam fakt przeprowadzania ple
biscytu poddaje rewizji postano
wienia terytorialne traktatów pO
kojowych, jeśli odrywa mniejszo
ści od państwa, ldórego część 
stanowi~. 

LEKKOATLETY KA 
POLSKA POKONAŁA RUMUNIĘ: 

RóżNICĄ 47 PUNK.TOW 
W niedzielę zakończył Ilio w Czer

niowcach międzypaństwowy mecs 
lekkoatletyczny Polska - Rwnwlia. 
Podobnie jak i w pierwszym diliu, 
Polska miała przygniatając4 przewa 
gę nad Rumunami. Rezerwowa dru
żyna polska zajęła wszystkie pierw
sze miejsca za wyjątkiem rzutu o
szczepem i prawie wszystkie drugie 
miejsca. 

W ogólnej ptmktacji Polska wy
grała mecz w stosunku 96 :49 a więc 
różnicą 4 7 punktów. 

Pierwsze} konkurencj' drugiego 
dnia był bieg na 110 m. przez płotki. 
Haspel wygrał w czasie 15,6. Drugie 
miejsce zajmuje Rumun Crupca w 
czasie 16, 7. 

W skoku wzwyż pierwsze dwa 
miejsca zajęli Polacy: pierwszym był 
Kalinowski 175 przed Rejske 175 
(po rozgrywce), 

\ 
W biegu na 400 m. $liwak wygrał 

w czasie 51,2. Druglm. był Polak 
Drozdowski t'il,3. 

Rzut dyakiem wygrywa Fiedoruk 
(Polska) osią.gając 44,0S przed Po
lakiem praskim 42,85. 

W biegu na 1500 m. Staniszewski, 
nie startował. Na finiszu wysuwa aię 
jednak na czoło Soldan i wyg!'y'Na 
bieg w czasie 4:05,2. 

W trójskoku Polacy zajęli dwa 
pierwsze miejsca. Luckhaus uzyskał 
14,28 a Hoffman 14,17. 

W rzucie oszczepem jedyne zwycię 
stwo dla Rumunów odniósł Vamanu, 
klóry uzyskał 62,59, bijąc rekord 
Rumunii. Mikrut (Polska) zajął dr.i 
gie miejsce 59,81. 

W sztafecie olimpijskiej pierwsze 
miejsce zajęła Polska w czasie 
3:39,1. 

DINOL płyn przy por::eniu pacn od 
proszek przy poceniu nag POTU 

TAKI PRECEDENS BYŁBY PO 
W AżNYM ZDARZENIEM I MIAŁ 
BY NIEOBLICZALNE SKUTKI. -
CO POMYśLAŁABY O TYM POL 
SYlA ZE SWOJĄ MNIEjSZOśCIĄ 
W „KORYTARZU" GDAJ.'\!SmM I 
NA śLĄSKU? CO POJ\'lYśLI O 
TYM RUMUNIA ZE SWĄ WĘ

GIERSKĄ MNIEJSZOśCIĄ? CO 
WŁOCHY? 

„„„llMAll„„ ... „„„„„„„„„„„11911!llmllll'lłlllllill!INllH~ 

Na !OO m. pierwsze miejsce zajęła 

robotnicy przystępują do budowy Domu Związkowego Zakład Ortopedyczny J. ZAWODNIKA W~as;::~z~-;~:rn c=~1!:t!o od-

Robotnicy przemysłu włókienni
czego w Bełchatowie koło Piotrko 
wa Trybunalskiego, zorganizowali 
w jedynym tu klasowym Związku, 
przystąpili w roku bieżącym do 
budowy własnego Domu Robotni
czego. Mimo niskich zarobków i 
częstych postojów fabryk, zdołaii 
ju ż w ostatnich czasach zakupić 
plac pod budowę i w miarę możli
wości dbają o jaknajszybsze zrea 
lizowanie swych dążeń. 

W tym celu na odbytym zebra· 
niu członkowie Związku postano
wili w dalszym ciągu składać do
browolne ofiary oraz opodatkowa
li się po 10 gr. od żadej tygodniów 
kl at do czasu zakończenia budo
wy. 

Ponadto tut. Rada Miejska, li
cząca 8 radnych socjalistycznych 
na 16-tu, uchwaliła z funduszów 
miejskich na ten cel kwotę zł. 500 
?'8.twierdzoną już przez władze nad 
zorcze. Uchwalenfe dalszych sub
sydiów w następnych latach bud
żetowych nie jest wykluczone, 
gdyż Rada Miejska na równi z wię 
kszością społeczeństwa, odnosi się 
c!ość przychylnie do akcji budowy 
f'-,mu Rob1·tniczego. 

Dotychczas zebraJtto w drodze 
składek kwotę 3175 gr. 86, przy 
czym ofiary od organizacyj zawo 
dowych ł poszC1Jególnych osób :1a 
pływają w dalszym ciągu. 

WARl'ZAWA, LESZNO 2!'i. Tel. ll-96· 14. Rok założenia 1910 nksła Gackowska (Sokół Grudziądz) 
Komitet Budowy apeluje do Wykonywa: Aparaty lecznicze lSystem Hesslnga), ręce i nogi sznwzne, 35,17. 

wszystkich placówek zawodowych gorsety p1ostuji~ce, bandaże rupturowe, pa-iy brzuszne t t. p. Specjalny Na 80 m. przez płotki tytuł ·mi· 
o poparcie wysiłków włól-•i i arty c:ddział obuwia ortopedycznego. Wszystko wykonywa się według strzyni zdobyła Walasiewiczówna 
bełchatowskrch i prosi 0 . nadsyła- os".;atnich wymagań ortopedii chirurgicznej. 12,9. 
nie ofiar na konto czekowe PKO. •••••••••••1S1111m-111111am-mmJll!9lill&'m11111•!111111--„-•r• 200 m. wygrała znowu WalasieWi-czówna 24,1. 
Nr. 604.960 Komunalnej Kasy O- p k • w skoku wzwyż pierwsza była 
szczędności w Bełchatowie. o '" u li.I ftJllJ Wiśniewska (KPW Pomorzanin To-

Komitet Budowy składa serdecz U W U ruil) 143. 
d 

• k k' 4xl00 m.: 1) I. K. P. Łódź 54,1. 
ne po Zię owanie wszyst 1m ofia- D l\U „ Rzut oszczepem wygrała Walasie-
rodawcom, z braku miejsca wymie na alekim ·-schodz11e wiczówna 36,30. 
nimy tylko pierwszą grupę, a mia. Sztafeta 4x200: 1) Stadion Cho-
nowlcie: W końcu lipca minął rok od tów zaciążyło poważ.nie na życiu rzów 1,51,3 (nowy rekord Polski). 

roą>oczęcia wojny na Dalekim kraju. Dziesiątki tysięcy rodzin 800 m.: 1) Iwczokówna (Stadion 
Oddział Zw. Chemicznego w Bor- W h d ł .!,_.L cl _,_ gł. Chorzów) 2,28. se· o zie. w ościaiJ.91\..i i są poZ11Jawione o· lm 15 zł., Oddział Zw. Chemicznego w w ogólnej punktacji pierwsze miej 

Szczakowej 5 zł., Oddział Zw. Włó- Roczny hilan!S - mjmo zajęcia winej siły rob-0czej. W przemyśle sce zajęła Warszawianka 150 pkt. 
ktenniczego w Zgierzu 20 zł„ Oddział wielkich przestrzeni - jest dla brak wykwalifikowanych robotni· 2) Stadion Chorzów 67 pkt., 3) so-

Japonii wy&oce nie pomyślny: wy· ków. Za.stępuje się icli siłami bez kół Grudziądz 56, 4) KPW. Pomorza 
Zw. Chemicznego w Lazach 10 zł., , . d h k l'f!L . nin Toru6 56, 5) IKP Lódt "'O, S) Po · czerpane rezerwy surowcow i pa· ostateomyo wa 1 JJ.l!i.acyJ, co ze " 
Pracownicy tramwajowi w Kraka- lonia Warszawa 29, 7) KPW Poznań 

liwa, bardzo ciężka sytuacJ·a fi· siwej Slllrony przyczynia się do wie 10 zł. Oddział Zw. Chemicznego l'i, 8) KS. Ciszewski Bydgoszcz 14, 
nansowa (s.pecJ'alne wydatki wo· zwi•o,kszcnia lic!ilby wypad!ków przy 9) AZS' L 6 8 10) zs "'·t wie we Lwowie 10 zł„ Oddział Zw. Spo- "" · w W • • ..,... o. e 
jenne ujawnwne wyniosły 7 mi· pracy. 8, 11) Hasmonea Lwów 8. 

żywczego w Równem lO zł. Oddzia.ł Iiardów 394 miliony jenów), Klasa robotniieza płaci już dziś 
zw. Metalowego w Kutnie 44 zt, Cd wstrząs całego organizmu gospo· koszty wojennej awan~. Wy
dział Zw. Chemicznego w Bielsku 2 darozego. zysk wzrósł. O~aniczono prawo 
zł„ Oddział Związku Chemicznego Straty ludzkie są - mimo o· koali.cji i po.zlbawiono rohotni
w Winnicy 5 zł., Oddział Zw. Wł6· gromnej technicznej przewagi a·r- ków prawa strajiku. 
kienniczego w Andrychowie 20 zr., mii ja·pońskiej - też znac:me: Prasa japońSka notuje zasll:ra· 
Pracownicy Użyt. Publ. w Radomiu Rząd japoń&k.i stara się zatajać szają,ce objawy wMostu samo· 
25 zł., Oddział Zw. Chemicznego w rozmiary stralt. Zakazano ogłaszać hójsru• i prze~tępczości. 
Wolhllomiu 3 zł., Oddział m Zw. lisity pole~yioh. Nawet atoli we- A co najważiniejeze, to fakt, że 
Włókien. w Warszawie 50 zł., Od- dług danych oficjalnych liczba nie widać końea wojny. W dniu 
dział Zw. Cukrowników w Ostrowiu poległych Japończyków wynosi 28 I~pca Japończycy, planując 
lO zł., Oddział ZW. Transportowców 200.000 ludzi. Według innych źró· tryumfalny przemal1SZ przez zie· 
w Grudziądzu 3 zł„ Centralny Zw. del wy1wsi ona 400.000. mie chińs!kie , wplątali się w prze· 
Górników w Krakowie 25 zł., Od- Powołanie pod broń najhar· wlekłą wojnę, która już dziś hole· 
dział Zw. Transport. w Cmrtkowie dziej wartościowych pod wz.glęr śnie wstrząsnęła życiem gospoda.r-
11 zł„ Krant Jojne z Kutna 5 zł. dem zidolności do pracy elemen· czym. i &połecznym Japonii. 

PllKA NOZNA 
POLONIA ZREMISOWAŁA 

Z JUGOSLAwq. 2:1 
Na boisku Polonii w Warszawie wo 

bee 6000 widzów rozegl'ally zost.ał 
międzynarodowy mecz piłkarski po
między stołeczną Polonią. i drużyną 
białogrodzką Jugoslavia. Zawody za
kończyły się wynikiem nierozstrzy
gniętym 2:2 do przerwy prowadzili 
goście 2:0. 

SENSACYJNA KL~SKA WISŁY 
W RZESZOWIE 

W Rzeszowie odbył się mecz towa 
rzyski pomiędzy ligową drużyną Wi 
sły a miejscową. Resovią. Sensacyjne 

zwycicstwo odnioeł& ReaoVia w; llto
sunku 4::1 (8:1). 

NIElJZIELNlll 
ZAWODY O WEJSCIE DO LIGI 
W. Warszawie w meczu o wejście 

do Ligi Legia pokonała lubel!!ką U· 
nię 3:1 (1:0). 

W Krakowie (,;arba.mia pokonała 
Dęb 4:2 (2:2), zapewniając sobie 
pie1wsze miejsce w grupie. Przeli 
cały czas zawodów gra ostra, ~ 
interesująca, obfitująca w liczne 'ra 
matyczne sytuacje podbramkowe. . 

We Lwowie wobec 3.000 widzów; 
C:.rarni pokonali Reverę 2:0 (1:0). 
Stanisławowska drużyna zaprezep,
towała się bardzo słabo. „ 

W Swiotochłowicach rewanżowe 
zawody piłkankie pomiędzy tonJ1i,. 
skim Gryfem i śląskiem z świętocbło 
wie zako6czyły się zdecydOWIUIYQ! 
zwycięstwem Sląska w stosunku 15:1 
(4,:0J. 

W Łodzi Union Tu.ring pokonal 
RKS. Zagłębie 5:0 (0:0). 

W Wllnle P. K. S. z Lucka polło
nał wile:Oską. Makabl 1:0 (1:0). 

W Grodnle WKS. Grodno odni6el 
zwycftstwo nad bn;esklł Pogonilł 1 :O 
(0:0). . 

TENIS 
POLSKA POKONAŁA. 
CZECHOSŁOWACJĘ 4:1 

W niedzielę zakoti.czył Ilię w War• 
szawie mięćlzypaflstwowy mecz t~
nisowy pati. Polska. - Czechosłowa· 
cja o puchar królowej Marii jugo
słowiańskiej i mistrzostwo środko
wej Europy. Zwyciężyła Polska w. 
stosunku 4:1. Jedyne zwycięstwo dla. 
Czechosłowacji uzyskała Hein - Mu
eller nad młodziutką Łuniewską. We 
wszystkich innych spotkaniach zwy 
cię:i:yły Polki . 

Ostatniego dnia w niedzielę odby
ły się pozostałe Single. Hein-Muel· 
ler, jak już zaznaczyliśmy, pokonała 
Łuniewską w 2-ch setach 6:1, 6:1. 

W drugim spotkaniu Jadwiga. Jo
drzejowska pokonała Deutsch łatwo 
w 2-ch setach 6:2, 6:0. 

RUMUNIA PRZEGRAŁA. 
Z POLSKĄ W TENISIE O:IJ 

W Brasovie zakoilczył się w nie
dzielę międzypaństwowy mecz teniso 
wy Polska - Rum.unia. Zwyciężyła; 
Polska w stosunku 5:0. 

W niedzielę w pozostałych sin· 
g'lach Spychała pokonał Schmidta 
6:4, 5:7, 8:10, 6:3, 8.4, a Baworowsld 
odniósł zwycięstwo nad Tanasescu 
2:6, 8:6, 6:1. Ze względu na zapada
ją.cy zmrok Rumuni zrezygnowali :1 
dalszej waLld, oddając zwyclpt~ 
Polakc<Vi 

NIEMCY POKONAŁY 
JUGOSLAWIĘ 3:2 

W finałowym meczu tenisowym o 
puchar Davisa w strefie europejskiej 
Niemcy pokonały Jugosławię 3:2, 
zdobywając mistrzostwo tej st.rety. 
JAPONIA POKONAŁA KANADĘ 

':O 
W meczu tenisowym o puchar Da 

visa w strefie ameryka'fulkiej, :iapo
nia pokonała Kanado 5:0. 

AUSTRALIA PROWADZI 8:0 
Z MEKSYKIEM 

W drugim mecz-.1 tenisowym o Pil• 
char Davisa w strefie ameryka.Mkiej 
AuE<tralla prowadzi 3 :O z Meksykiem 
1 ma ju! zapewnione zwycięstwo. 

W finale strefy ameryka.Mktej 
walczyć będą Japonia z Atl8tralf4,. 

HEBDA WYG.BAŁ TURNIEJ 
TENISOWY W GDYNI 

W niedzielę zako6czył się w Gdyni 
ogólnopolski turniej tenisowy o mi
strzostwo wybrzeUI. Finały dały na
stępujące wyniki: 

W grze pojedyl'i.czej pan5w Hebda 
pokonał Bełdowskiego 6:1, 8:8, 6:2. 

W grze pań Gajdzianka wygrała 
z Andrutową. 6:3, 6:4. 

W grze podwójnej panów Hebda 1 
Strzelecki pokonali TłoczyMkiego ł 
Księ:i:opolskiego 6:0, 6:3, 6:1. 

W grze mieszanej para Matuszew. 
ska. - Bełdowskt odniosła zwycię
stwo nad parą. Andrutowa - Tło
czyflski 2:6, 6:4, 11:9. 



Str. 5 

Minister i kolejarze 

Owa czynniki służby transportu 
11sT~tzAl!JłZ codziennych walk robotników . 
~ . KONFERENCJA Z F-MĄ watka robotników zostanie wwie'ń. 
~,""1, „POLANA" czona zwr..cięstwem. 

~~-· ~ · W dniu wczorajszym wyjeclJał W dniu dzisiejstym odbędzie 
1/J~""''-·-~: do Pabianic Inspektor 17-go ob- się ponownie konferencja strajku. 

r ~;.1~::._~~ wodu Inspekcji ·Pracy p. in~. jącyoh robotników z przemysłow. Dwa lata temu w czasie Zjazdu w r. 1937 - 97 wagoów i na rn38 
Kolejowego Przysposobienia Woj preliminowano 85 wagonów. Za
skowego (6.6. 1936) p. Minister legł-ość wynos.i 440 wagonów n. 
Komunikacji płk. Ulrych, przema- cząc po 150.000 zł. za wagon na 
wiając do uczestników Zjazdu, o- sumę 66 milj. zł. Początkową nor· 
świadczył: rnę zakupu wagonów towarowych 

porcjonalnie niskich warunków 
bytu. Okazuje się jednak, że spraw 
ność służby transportu nie tylko 
od tego czynnika zależy lecz także 
od celowej i planowej gospodarki, 
opartej na czynniku fachowości. 

-.=~~~ Szumski w sprawie zlikwidowania cami przy udziale przedstawiciela 
zatairgu w firmie „Polana". zwią:zku klasowego, kierującego 

Jak wiadomo powodem zatargu akcją. 
jest f<ldanie podwyżki płac. DELEGACJA STRAJKUJĄCYCH 

N-ID ER. „ja przedewszystldm słutbę ko- 4000 sztuk zmniejsvono od 1931 r. 
lejarza, słutbę powiedzmy wojen- na 3000 sztuk i tej normy niedo. 
nego typu, za kt6l'!ł P~ie.t :Ja trzymano, przyczym zaległość wy 
odpowiadam, montuję. Transport, nosi 15154 wagonów towarowych 
to jest służba wielkiej wagi bez - na sumę 21 O milj. złotych. Rów 
względu na to czy się odbywa w nocześnie skreślono z inwentarza 
czasie pokoju czy w czasie wojny. w tym okresie 8800 wagonów z po 

Firma· Walczak przed Sądem 
Pracy 

Kolejarz, który obsługuje tra.Ds· wodu zużycia, - to też doszło do Sąd Pracy w Łodzi rozpatrywał 
port jest .łołnlerzem transportu, tego, że wskutek braku wagonó·.v w dniu wczorajszym sprawę z o· 
kolej&rZ, który obsługuje warszta- do przewozu towarów, P. K. P. wy el:arże:nia byłego robotnika apre· 
ty kolejowe pracuje w ścisłym prze pożyczały tabor od kolei Czecho. ~~Y2:al~z~przy 11. W?l· 
myśle wojennym". słowackich. Przechodząc 'do naj· cza . eJ ni~Ja ego nto~ie· 
Na zakończenie zaś, nawiązując ważniejszego odcinka służby trłn gu Piet~aka. (1:1ęJc;na 7) pmeciw-

do słów wypowiedzianych przez sportowej, bo wiążącego się ścl- W&J>?mnianeJ fiinnie. 
obecnego na Zjeździe p. Marszał- śle ze stanem bezpieczeństwa ru- Pietrzak pracow8! w lllpreturze 

be t • . W afozaka przez ~zy czas. Wła· 

nych st~we'k, wohee czego robot· 
ni:lt zrzekł się dalszej pra~y i wy
stąpił na d'rog~ sądową pmeciw
ko właściciel-Owi a~etury z po· 
wódzlflwem w wysokości 250 zło· 
złotych. 

SOLIDARNY STRAJK 
,,RENDERMACHERóW" 

Strajk t. , zw. „renidermaoherów" 
t. zn. robotników, zatrudnionyich 
w wytwór-niach mankietów do 
bielizny dzianej, trwa już 2 .tygo. 
dnie. Strajk jest nadzwyczaj so. 
lidarny i ogarnął wsystkich robot. 
ników. Strajkujący domagają się 
podwyżki płac i zawarcia umowy 
zbiorowej. Dotychczasowe roko· 
wania nie dały wynilm z powodu 
nieustęiptiwego stanowis·ka prze. 
rnysłowców, jednakże solidarna 

MURARZY WYJECHAŁA DO 
WARSZAWY. 

Jak wiadomo strajk murarza 
zatrudnionych · przy robotach ka·
nalizacyjnych prowadzonych 
przez Wyd·ział Kanalizacji i Wo
dociągów Zarządu Miejskiego 
trwa w 'dalszym ciągu. 

W związku z powyższym wyje. 
chała w dniu . wczorajszym do 
Warszawy delegacja strajkują
cych murarzy kanalizacyjnych i 
plantacyjnych. 

Delegacja przyjęta będzie w Mi 
nister·stwJe Opie~i Społecznej, 
gdzie złoży swoje preten'Sje. 

ka Rydza - śmigłego że „ z na e- chu kole1owegv., obliczono, że szy ••• 1 . ł .ł b ik eł 

Sąd, po ro7lpatrzeni111 spTawy za· 
sądził na rzecz powoda całą wy
sokość powództwa w sumie 250 
do tych. życie funkcjonującego kolejnictwa ny kolejowe wskutek zużycia, win emcie nie P aei ro otn om P · 

niema wygranej wojny i że przed ny być wymieniane corocznie na „•-•••••--••••-•••••••••-
kolejarzami stają do wyboru albo przestrzeni 650 kilometrów toru. Ulr·c:a 1·m. lgn:acego Daszyn' ski·ego Akcja porządkowania mias-a 
droga zwycięstwa albo droga kię- Od 1932 r. P. K. P. nie doszły na• U U 
ski, lecz niema wątpliwości, że wet do połowy tej normy - w ża-
p1>lski kolejarz wie którą wybrać dnym roku. To też zaległość i tu w Przemyślu 
drogę", p. Mmlster Komunikacji <>- wynosi 300 km. według kosztu 108 
świadczył: mllj. zł. Razem zaległości w zło-

„:tyczę Wam abyście z roku na tych wynoszą 488 mitj. zł. pod 
rok rośli w siłę 1 aby przyszła względem ·zaś dostm;owania kolei 
chwila kiedy w absolutnym głębo- do niezbędnego poziomu sprawnej 
k1m przekonaniu i z ~erską. pe-- służby. transportu zaległości wyra· 
wn•lł będę m6gł zameldować żają się zmniejszeniem zdolności 
panu generałowi (Marszałkowi Ry przewozowej przypusz.czalnie o 
dzowl - !młgłemu), te transport około 20 proc. w porównaniu ty!. 
w czule pokoju 1 w czasie wo1ny ko z okresem z przed kilku lat, nł: 
jest do zupełnej stuprtleentowej biorąc pod uwagę wzrostu r ). 
dyspozycji naszego wodza". trzeb gosp0darczych w związku z 
w niespełna dwa lata po tym wzrostem tłczby tudno§cl, stanu 

Urząd Wojewódzki zatwierdził 
w tych dniach uchwałę ~acdy miej 
skiej w Przemyślu, ustanawiają. 
cą dla części ulicy Barskiej (od 
Domu Robotniczego) nazwę: uti. 
ca Ignacego Daszyńskiego. P'ro. 
fest endeckich radnych. którzy z 
tej tak drogiej robotnikom prze. 
rnyskim .spria.wy .uczynili sobie 
gierkę polityczną tym razem nic 
znalazł powodzenia w Wojewódz 

twie. 
Dobrze się stało. że ulica ta 

obejmować będzie ognisko na. 
szego ruchu to jest Dorn Robot. 
niczy. Robotnicy przemyscy zapo 
wiadaj ą wielką uroczystość całe
go Przemyśla robotniczego i de
mokria.tycznego w dniu odsłonię„ 
cia tabt!cy pamiątkowej wmuro. 
wanej na Domu Rob1>tnicźym 
przy ut. Ignacego n~~~,·i'ddego. 

W dniu wczorajszym w Sta
rostwie Grodzkim odbyła się kon
ferencja prasowa w Zwią.zku z 
aklcją doprowadzenia mia·sła do 
wyglądu estetycznego. Według 
relacji · władz · <ildmi.nistra.cyjnych 
akcja porządikowania naszego mia 
sta dała pożądane rezultaty, ro
boty zostały wykot11a1t1e w grani
cach 70 do 80 proc. przewidzla. 
nych w programie. Przy robo. 
tach renowacyjnych znalaz~ za
trudnienie blisko 12 tysięcy wy. 
kwatllfikowanych i niewtykwalifi. 
kowanych robotników. 

Warto nadmienić, że najbar. 
dziej .opornymi w stosunku qo za. 
rząd~eń władz administracyjnych 
byli wielcy kamienicznicy i fabry 
kand, którzy tłumacząc się ogro
mem swjch realności . nie chcieli 
doprowadzić, ich do porządku .. 
Właścidele drobnych reatn1>ści na 
przedmieściia.1ch, który.eh domki 
składają się często z jednej lub 
dWIU izb, wychodząc nieraz ze 
skóry doprowadzili do porządku 
swoją chudobę, nie mogli jednak 
tego zrobić wielcy właśclciele do. 
mów i fabryk 

oświadczeniu w czasie dyskusji pu uprzemysłowienia stanu obrotów 
blłcznej, w Sejmie, w czasopi~ handlowych i t. p. 
smach fachowych, w rozmaitych W roku 1937 mieliśmy 5293 pa. 
danych urzędowych, spraiwozda- rowozów (5414 parowozów w r. 
nlach N. I. K. pojawiają się cyfry, 1933, wagonów osobowych mieE
ilustrujące stan dostosowania słuf śmy 10489 (12166 w roku 1932) 
by transportu do potrzeb gospo. pomimo wzrostu długości linji ko. 
darczych, oraz do zadań obrony lejowych do 18102 km. z 17634 4 
państwa. Oto według obliczeń fa. km. w r. 1932. Jak więc widać z po 
chowców podanych w jednej z wyższych cyfr, mających wymowę 
publikacji prof. Józefa Gieysztora, silniejszą, niż oświadczenia n'.ł 
by utrzymać stan techniczny kolei zjazdach, chwila w której p. Mi,ii 
w dostosowaniu do bieżących tył· ster Komunikacji będzie mógł za. 
ko potrzeb gospodarczych, - trze .meldować że służba transportu 
ba zakupywać corocznie 80 paro. jest do zupełnej stuprocentowej 
wozów - tyle bowiem zużywa dyspozycji naczelnego Wodza, od. 
się. Zakupiono natomiast: w mku dala się w tempie mogącym bu. 
1933 - 70 sztuk, w r. 1934 - ~5 dzić niepokój. 

Zbudujemy Dom-Pomnik 
Ignacego Daszrńskiego 

Wykrycie domu schadzek 
Przypominamy, że komitety 

zbiórkowe nie mogą same wyda. 
wać list składkowych tub upo
ważnień. 

lepszej przyszłości: POLSKA 
PARTIA SOCJALISTYCZNA! 

Zarząd Spółdzielni ,,Dom 
Robotniczy im. Ignacego 
Daszyńskiego'• Kraków, 

IV brygada Wydziału śledcze· puszcwno wszystkich poza jedn4 
go w Łodzi otrzymała dirogą poui· kobietą na wolność. MieMJkanie 
ną wiad<>mość 0 istinieniu domu zostało opieczętowane, zaś wła&ei• 
schadzek, przy uil. Południowej cieJikę domu Behadzek arMztowa• 
Nrr: 38. no. 

Listy składkowe i upoważnienia 
do zbiórki pieniężne.i otrzym~ć 
można w każdej chwili w Spół
dzielni w Krakowie. U rv -. -- ·· .'.nie
nia należy przedłożyć do potwier 
dzenia w Starostwie. 

Na powyżiszej zasadzie Wydział W wyniku wezczętego dochodu 
śledczy delegował na miejscn kil· nia nstalono, 7.e Bry~~~wa ~ 
ku funkcjonariuszy, którzy w kodhanką znanego poheJI ł6dzlneJ 
dniu wczorajszym wtargnęli .do sutenera, M::jżesza Grynberga, za 
miesmcania Chai Fajgi Bryker, którym również wdlrQŻO.J\O docho· 
gdzie zastałi oni kilika parek. I d.zenie. 

al. Krasińskiego 16. 

Towarzrszel 
Po wylegitymowaniu fob wy· 

sztuk, w r. 1935 - 22 sztuki, a w W mowie swoj'ej p. Minister u. 
roku 1936 - po JllOwie p. Ministra wypuklił dwa czynniki rozwcju 
Komunikacji tylko 19 sztuk, w ro. kolejnictwa t. j. kolejarzy i siebł·~, 
ku 1937 - 28 sztuk. Na rok 1938 twierdząc, że służbę transportu „ja 
preliminowano zakup 25 sztuk montuję". 

Zebrane kwoty należy wpłacać 
do Banku Spółdzielczego „Spo
łem"' na rachunek 362. W każdej 
miejscowości spółdzielnia należą. 
oa do „Społem" ma zastępstwo 
hanku i może przyjąć wpł„łn na 
rachunek 362 w banku spółdziel
czym „Społem". 

Pamiętajcie o swoich krewnych 
i znajomych i mieszkających na 
wsi. Zaprenumerujcie dla nich 

Chłopska Prawde 
20-letni zwyrodnialec 

zgwałcił 12 letnią dziewczynkę 
Zaległość zatym w parowozach wy Jeżeli chodzi o kolejarzy, którzy 
nosi 260 sztuk których koszt licząc wbrew szczerym życzeniom p. Mi
po 400 tys. zł. za sztukę wyniósł. nistra niestety nie rosną wcale w 
hy 104 milj. zł. Dla wagonów oso- siłę, jeżeli chodzi o siłę żywcfną, 
oowych' roczną normę zakupu usta lecz z niej opadają z roku na rok, 
tono na 250 szt. Od roku 1931 -- ci „tołnierze transportu" speł. 
zmniejszono tę normę do 120 rocz niają włożone na nich zadanie, O· 
nie, faktycznie jednak i tej normy fiarnie, pomimo że tak, jak stała 
w t. 1937-97 wagonów i na 1938 substaiflcja majątk0wa P. K P. jak 
zakupiono 33 wagony w r. 1934 -- środki ruchu kolejowego, tak i 
25 wagonów w 1935 r. - 27 wa- czynnik ludzki na P. K. P. ulega sta 
gonów, w 1936 - 25 wagonów, łemu niszczeniu - wskutek niepro 

Postarajmy się wszyscy, by na 
ten cel wpłynęło jak najwięcej 
pieniędzy! Oprócz gotówki przyj. 
mujemy papiery wartościowe. 

jedyny socjalistyczny dwutygo
dni, przeznaczony dla ludności 
wiejskiej. 

W dniu onegdajszym w lesie 
kó11tstantynowskirn w mvejscowo
ści Rszew jeden z osobników, zbie 
rając grzyby ZW!rócił uwagę na 
12-letnią dziewczynkę niejaką 1\a 
nię W., chodzącą saimą po lesie. 

P. G. WODEHOUS E 

W STARYM DWORZE 
Z angielskiego przełożyła , 36) 

B. KOPELOWNA 
-·Jeżeli Peake z.wiązał się już z 'Janką, p0<:6ż mia· 

łem jeszcze zaW1racać sobie głowę.„ 
- .Właśnie to na niego wygląda, jeżeli mam być 

11zczery. To, że jest zaręczony z jedną kobietą, nie 
odstraszy takiego Peake'a od zalecania się do dru
giej ... Im więc·ej, tym lepiej! Taki tyip.„ 

Twarz Tubby'ego pokrył ciemny rumieniec. 
- o - rzekł - chce usłać tutaj gniazd:lco mi

łości, hę? No, zaraz po drugim śniadaniu pomasze·· 
mję na statek - i dam mu tak, że popamięta sobie. 

Dreszcz cichego szczęściia przeniknął Józia Van
ringhama. Wydało mu się jasn~. że statek ,,Migno· 
nette" - pornMn.o swych praw do gościnności sir 
Buckstone'a Abbotta - wkrótce będzie pusty. Józio 
uważał, że poznał dostatec.z:nie charakter Adriana 
Peake'a i miał pewność, iż pozostanie w miejscu, 
gdzie ludzie zamierzali „dać mu tak, aby popamię
tał sobie" - byłoby zupełne sprzeczne z jego na· 
turą. 

- Peak'e - rzekł Józfo, pełen cnotliwego n.ie· 
smaku - jest najwidoczniej rozpustnikiem bez ser
ca. Spój-rz na ten list. Panna Whittaker zostawiła 
go d~a ni igo. /,,) 

Tubby zerwał się.• 
,_Ust?, ' 

PRENUMERATA, KWARTALNA 
WYNOSI TYLKO 40 GROSZV. 

Musi stanąć w Krakowie Dom. 
ŻĄDAJCIE NUMERóW 

OKAZOWYCH. Zwyrodnialec pod pretekstem 
podarowania · jej grzybów zwabił 
ją w gąszcz tasu, po czym rzucił 
na ziemię i dokonał gwałtu. Gdy 
dziewczynka poczę~a krzyczeć, 
przytrzymał jej usta ręką. 

Pomnik na cześć Ignacego Da
szyńskiego, na upamiętnieńie tej 
bogatej epoki, na dowód, te pra
ca Jego nie poszła na marne, te 
tyje i prowadzi Lud Pracujący do 

Adres: ·Administracja „Chłopskiej 
Prawdy" Warszawa-Warecka 7, 

- Tu jest. Jak to sobie tłumaczysz? Co to może 
znaczyć, według ciebie? 

- Nie zostawiłaby mu listu, g·cLyby nie on hył 
winowajcą, 

- Właśnie. Roztlltnujesz logicznie. Ależ ty jeste'ś 
sprytny, Tubby. 

- Daj mi go - rzekł Tubby. 

Nie był to, bynajmniej, pomyślny obrót sporawy. 
Ostatnią rzeczą, jakiej Józio pragnął, było, by brat 
jego zobaczył zawartość koperty, którą trzymał 
w ręce. .Wiedział, jak uspokająco podziałałoby na 
Tubby'ego zapoznanie się z treścią listu. Ponieważ 
spodziewał się, że znajdzie w nim wynzy grzesznej 
naimłętności, pisane .Przez dziewczynę, która go 
oszukała - to, zobaczywszy tylko niewinne zapro. 
szenie na podwieozorek i krokieta od niepos.zlako
wane~ sir Buckstone'a - miechęciłby się do swych 
wojowniczych planów, zacząłby się chwiać, wahać
i prawdopodobnie zaniechałby zupełnie swego cu
&owneg.o zamiaru „cta.nia Peakowi tak ,aby popamię
tał sobie". 

Józio uczął perswia<łowa'ć: 
- Nie możesz przecież czytać cu'dizyeb 1ist6w. 
- Zaraz zobaczysz, czy mogę - oz.najmił Tubby 

l wy'l"\V'ał mu list. 
Stało się dokładnłe tak, jak 'Józio przewidywał. 

Na jego oczach rozjuszony brat ochłonął z padnie· 
cenia· Przed tym zachowywał się jak 1ew. Po prze· 
czytaniu listu stał się jagnięciOOI>, 

- Nie - oznajmił, - Om'}"Iiłd się. Pealie nie jest 
fym człow!ekiem. To tylko zaproszenie od siir Buck
stone'a. 

tel. 304-50. 

Józio robił, co było w jego mocy: A jednak.„ 
- Nie, to nie może być Peake. 
Józio w dialszym ciągu robił, co było w jego mf> · 

cy, --chociaż czuł się zawiedziony i zniechęcony, 
jak książe włoski, który - wynająw·szy kogoś do 
popełnienia zabójswa - dowia.duje sfę nagle, . że wy
najęty przez niego człowiek stał się religijny i wy
cofał się z interesu. 

- A jeatnak, czy nie uważasz, ie chcąc mie'ć zu 
pełną pewność - lepiej by było, abyś go odwie'dzil 
i zakomooikował, że jeżeli jut.ro będzie grasował 
w okolicy, skręcisz mu kark i wrzucisz do rzeki? 
To mu nie moie zaszko'd.zić. 

- Ovr.szem, może. Powiem ci, Cfilaczego. Co zro· 
bię, jeżeli Janka zrobi mi awanturę za niegrzeczne 
zach'.owanie wobec jej kawalera? A poza tym jest 
jeszcze coś: przypuśćmy, 'że Pealre powie o tym He· 
toi.zie? Ona ma kręćka na jego punkcie. Nie, myś'!ę, 
ie nie bę&ę sję Już do tego mieszał. Zresztą, to by 
i tak nie pomogło. Hej - d'Odał Tubby - dając 'Jó
zi.owi prztyczka w udo f· wskazując mu krępą po~ 
stać, zbliżającą ·się przez taras. - Oto jest siir Buck
stone. Zostawiam was samych. 

ROZDZIAŁ IX 
Na: mis.zczonej przez niepogody twarzy 'si!' Buck

stone'a Abbotta uśmiech· gościnności walczył z su-
rowym wyrazem za.kłopotania. W sposobie, w jaki 
si-r Buckstone uderzał s21picrutą ł%kę, zaopatrzoną 
w podwiązkę - przejawiało się nieomal onieśmiele· 
nie. Józio wyw:n.ioskował, te baronet zazwyiceaj nie 
przeprowadz.ał osobiście tych konferencji handlo, 
wych. (D. c. n.]. 

P'o dok&nanłu gwiałtu, sprawca 
zbiegł. 

Dziewczynkę znaleziono w sta
nie nieprzytomnym w lesie · po 
dwu godzinach. Po przywróceniu 
jej do przytomności, opowledzia
ła ona o ohydnym napadzie jakie 
go dokonano na nią. 

Powiadomione o powytszym ' 
władze policyjne m. Konsta1t1tyno. 
wa wdrożyły energiczne poszuki
wania. W dnlu wczorajszym je. 
den z funkcjonariuszów policji za 
trzymał w lesie podezas zbierania 
grzybów jakieś osobnika, którego 
rysopis zgadz;ał się z rysopisem 
podanym przez ofiarę gwałtu. 

Przyciśnięty dÓ muru przyznał 
się do pope~ienego przestępstwa. 

Okazał się nim 20-letni Józef 
Szymczak, stały mieszkaniec Kon 
stantynowa, zam. przy ut. Ewia.n. 
gelickiej 15. 

Zwyrodnialca osad.zono w a
reszcie do dyspozycji władz są. 
dowo-śledczych. 

100'1 sił męskich uzyska Pan, -
O stosując aparat Nr. 111. 

Naukową broszurę wysyłamy bez
płatnie, dyskretnie „Inventus", War 
szawa, Aleje. Jerozolimskie 35. R. 

UPADKI Z RUSZTOWANIA. 

Na ul. Narutowicza 24 w czasie 
pracy spadł . z rusztowania murarz 
84.letni Józef Zaremba, zam. przy ul. 
J agiello:ń.sklej 36. 

Wskutek upadku Zai-emba odni6sl 
ogólne obrażenia ,ciała i po opatrze. 
nlu przez lekarza pogotowia prze• 
wieziony został do szpitala. 

** * Na ul. Piotrkowskiej 275 apadł z 
rusztowania murarz 29.letnl Michał 
Zakrzewski, zamieszkały przy UL 
Wyższej 30. I :~ 

Zakrzewski odniósł obrażenia twa. 
rzy i głowy. Rannemu udzielił po. 
mocy wezwany ·lekarz P,Ogotowia 1 

~rzewiózł do ~itala. 
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„GALĄZKA ROZMARYNU" na. 01'ia.tniaj l„Oredownii11 prowokuje nadal Krwawa ilW~ntura Ha zabawie! Z teatrów 

• „ ·'-a.li 
: W Rudzie Pabianickiej w par· I Interwencja jednak nie poskut· ! W TEATRZE LETNIM. 
·!~u nad stawem StefańSkiego do· kowała, a w doJa.1Jku pos.te1·unko· i Dziś, jutro i pijutrze o godz. 8.30 

faniem zostali obdarzeni, rzea sJ.ło do krwawej awantury, jaką wy, pclmięty nożem w brzuch i wiecz. ostatnie trzy przedstawienia 
jasna, klasowcy. t urządzili przedstawioiele miejsco· padł i zepchnięty zos.tał przez wa I : znakomitej sztuki Zygmunta ~owa.-

robotników . fabryki Ha2blera ---------o Wspa111aie zwycięstwo, ktore 
DEMONSTRACJE odnieśli robotnicy fabryki Haeble-

HlTLEROWCóW W BRNIE ra po 14 tygodniowym straj•ku o. 
PRAGA (PAT). - Czeskie biu- kupacyjnym, wbrew prowokacji i 

ro prasowe ogłasza następujący chuligańskich napadów bojówka. 
komunikat: rzy z „Pracy Polskiej", przyipra. 

31 ub. m. na ulicach Brna po. wia endeków o ataki furii. Do 
jawił się nltody Niemiec Franci- dziś nie ' mogą przebole zwycię. 
sek Schleifer w białych pO'ńczo- stwa robotników. 
chach, za nim szła gruipa młodzie. Endeckie wysługiwanie się ba
ży niemieckiej. jeden · z przechod- ronowi belgijskiemu było tak wy. 
nió·w ostrzegł Schleifera, iż nosząc ra,źtl~, . że ,najmni~j uświadomieni 
białe poriczochy zwraca uwagę robotnicy mogli to stwierdzić. 
publiczności i polecił mr.i szybko Ale po zakończ.onym strajkµ 
oddalić się. Tymczasem zebrał się „Praca Polska" postanowiła się 
tłum przechodniów.' Władze bez· odegrać. Baron~ któremu „Praca 
pieczeństwa zatrzymały Schleifera Polska·" wiernie słażyła, odmówił 
i po przesłuchaniu i zbadaniu le. uznania delegatów fabrycznych, 
karskim wypuściły na wolność. którzy bronili szczerze sprawy ro. 
Schleifer nie odniósł żadnej rany. botników. Działał w tym wypad-

ZAjśCIE NA GRANICY ku zgodnie ze swoim interesem 
SOWIECKO-MAND/;URSKIEJ i z życzeniem „Pracy Polskiej". 
LONDYN (PAT). - Nowe zaj. Endecy zdając sobie sprawę z 

ście na granicy sowiecko.mandrżur tego, iż czeka ich kompromitacja 
skiej, podczas którego artyleria ja- przy wyborach nowych delegatów, 
pońska strąciła kilka samolotów postanowili do wyborów nie do. 
sowieckich, oceniane jest w Lon. puścić. 
dyinie, jako wypadek o . znaczeniu Ale i w tyim wypadku kombina. 
lokalnym, którym nie należy się cje . podłych matołków spaliły na 
specjalnie niepokoić. ·panewce. 

MIN. BECK W OSLO Robotnicy fabryki Haeblera od-
OSLO (PAT). _ w poniedzia. byli zebranie, na którym zostały 

lek o godz. 19.15 przybył do Oslo dO'konane wybory delegatów. Zau. 

Tym śmieszniej wyglądają usi. wego świa·ta podziemnego, a mia· rz'},cych zbirów do stawu. kowskiego „Gałązka. Rozmarinu'', w 
!owania żaby endeckiej przeszko· nowicie Jan Grabowski, 1Jllany Na pomoc nadbiegł dirugi poste· reżyserii z. Biesiadeckiego. 
dzenia haeblerowcom w ich walce. nożownik i awanturnik, wielokrot· runkowy, lecz i on został ranny Wkrótce wchodzi na afisz Teatl'u 

w dniu wyborów delegatów nie karany i podobny do niego nożem. lżej W: rękę. . Letniego nieskończenie komic7.na. 
„Orędownik'" opublikował t. zw. typ, Władysław KaJeta. . ~op1er? mt~rwenCJa dalszych angielska komedia Marlew'a „Złoty 
„rezolucję1' ·grupy endeków, po. W pa·rku ur:zą.dzana była z?~a- poheJ?ntow, .kt.o~~ do pomocy wiek rycerstwa", której dowcjpna 
wtarzającą wszystkie dotychczaso wa przez komitet budo~ kosc~o: stanęli ~owazme1s1 obywatel~ d.o· akcja rozgrywa się częściowo wsPól
we brednie o strajku i delegatach ł~, pr.zy ~z~ na. zab~w1e 1..nale~h prowa?iz1ła do ~b~zwładrmema cześnie a częściowo w groteskoWYm 
klasowych. się rownhiez k~baJ_ ndzozoweby, maią· krpew1~uch abwantur]m~ow; ł średniowieczu. Reżyseria Z. Biesia.-

G tk d k. d . cy porat~ UDI 1 mię y so ą. rocz o u p..1 CJa.ntow zosta deckiego. 
~~~ · a ~n óe ow ~prze za1~c Grabowski z niemanych bliżej również ranny jeden z interweniu· 

:ran; .1 w~ or w stwierdza'. ze przyczyn, znajdując się w stanfo jących Michalak z Rudy Pabianic· TEATR KAMERALNY. 
c1w~m1 I prawom?~nym1 de. mocno podchmielonym, wyrzucił kiej. Wkrótce rozpoczynają. gościnne wy 

legatami są przedstaw1c1ele „Pra- Kaletę z terenu zabawy. Dwóch rannych przewieziono stępy ulubieńcy łódzkiej publicznoś-
cy Polskiej". p · · · ·'- d · l · dz · · c1· Paul Burst0;~ i· Lil1"an Lux n~ 

A 
. . . o usou.111ęc1u się z pal'AU na o sz1p1ta a, mię y mnym1 ran· • ~ ~ 

no, zabka endecka moze sobie „ · · dz ,.. · 1. 1· · W .i~· • I · rw · dnych sił warszaw . przeJSCIU mię y ,,..awam1 wszcze i nego po lCJanta. lllDJU wczoraJ· cze e pie sz1rzę -
rechotac. Ale ~o za znaczeni_e ma awanturę i bójkę, albowiem Ka· szym cło Rudy Pabianickiej przy· skich. 
P?mpatyczny 1 nap~szony lra~es leta wezwał do pomocy kilku kom jechał prokurator, komendant 
„ządan~y uno.rmowania warunkow panów, a i pJ stronie Grabowskie· pow. P. P. komis. Komper i za· RadiO łÓL~Zkie · · 
pra~y 1. P!acy na fabryce Haeble. go s.tanęło również kilku z szajki. rządzili szczegółowe dochodzenie. . . 
ra I oswtadczamy, że oddajemy Gdy 1'uż błysnęły noże i rozno· Zatrzymano 7 osób którvch n . WTOREK, dn. 2 sierpnia 19~ I",oku. d · r . ' : a 6.20 Muzyka płyty. 6.45 Gunnasty 
prowa zenie akcji w tyim kierun. częła si,ę bójka, pełni.ący słu~bę zw~&ka trizymane są na razie w ta· . ka. 7.00 Dziennik poranny. 7.15 ·-
ku jedynie i wyłącznie Zw. Zaw. porz!!'dikową postemnkowy policji jemnicy. Stan ranrnych nie budzi Koncert porani1y. 11.57 Sygnał cza
„Praca Polska"? z Rudy Pabianickiej przybiegł na obaw 0 żvcie, choć odnieśli cięż· su z WarszaWY i Hejnał z Krakowa. 

Jak endecy normowali warunki miejs.ca i zamierzał rozdzielić pi· sze obraż~nia ciała 12.~'3 Audycja południowa z War-h mik · sza.WY. 12.25 Audycja południowa-
pracy i płacy, bijąc sitrajkujące ko- janyc awantu ·: ów. „Idziemy na WYCieczkę" - z Lodzi. 
biety, robotnicy doskonale parnię. 13.45 Utwory M. Rimskiego Korsa· 
tają. w1·~~··ł •.. ,m.o· rzył "głodem kowa płyty. 14.20 Muzyka obiado-wa płyty. 15.15 Audycja dla dzieci 
Będą oni walczyli o swe prawa starszych. 15.45 Wiadomości gospo-

pod kierownictwem związku klaso WO · t darcze. 16.00 Orkiestra salonowa. -
wego, wbrew ujadaniu „Orędow. s .!ą Sl_~s rę 16.45 „Wędrówki po Polesiu".· li7.00 
nika". S d d k' Ł d d W .1, d h . t 1 „Rola okręgu łódzkiego w ogóll~ym ą gro z, 1 w o zi w wy zia. wynt1'.U oc odzema us a o- dorobku gospodarczym" - pogadlµl 

minis·ter spr. zagr. ]. Beck z mał
żonką w towarzystwie dyr. M. Łu_ 
bieńskie.go, sekretarza osobistego 
Krasickiego, powitany na dworcu 

W wirze wielkiego miasta 
le cywilnytn rozpatrywał w dniu no ,że istotnie brat ją więził, lecz ka. 17.15 Muzyka taneczna płyty. 
wczorajszym sprawę, w której ja- ze względu na to, że był j~j 17.35 Kwadrans poetycki grupy lite 
ko powódka wystąpiła niejaka prawnym opiekunem dochodzenie rackiej „Osnowa". 17.50 Poradnik 

sportoWY lokalny. 17.55 Odczytanie 
Antonina Michalsk•a, zaś jako poz p(zeciwko niemu umorzono, nato programu. 18.00 „Tęcza w błocie"-;-

przez min. spr. zagr. Norwegii. NAJECHANA PRZEZ SAMOCHÓD. 

prof. Kohta z małżonką, sekreta- Na ul. Pabianickiej w czasie prze. 
rza generalnego norweskiego mi- chodzenia przl!z jezdnię 49-letnia A
nisterstwa spraw zagranicznych gata Kreter, zam. przy ul. Nowej 25 
Auberta, posła Norwegii w War. w Rudzie Pabianickiej, odniosła 0 • 

szawie Ditleffa oraz dyrektora gólne obrażenia ciała. Ranną opa. 
protłkułu dyplomatycznego joha. trzył wezwany lekarz pogotowia 1 

nessena. Tym samym pociągiem przewiózł w stanie ciężkim do szpi
przybył poseł R. P. w Oslo Wła- ta.la.. 

W CZASIE USTAWIANIA 
RUSZTOWANIA. 

dysław Neuman, który wyjechał 

na spotkanie p. min. Becka na jed
ną ze stacyj przygranicznych. W 
czasie powitania małżonka p. min. 
Kohta wręczyła p. Jadwi<lze Bee- Na posesji przy ul. Prądnickiej l,1, 
kowej wiązankę żywego kwiecia. uległ wypadkowi robotnik 38-Ietni 

„BOSTONKA" W ŁODZI Stefan Jagodziński, zam. przy ul. 
Do Łodzi nadeszła zamówiona Stodolnianej 2· Jagodziński przygnie 

clony przez upadają.cą drabinę do. 
przez zarząd m. Lodzi maszyna 

znał złamania prawej ręki ora.z kil-
dru karska t. zw. „Bostonka", bę- ku żeber. 
dąca wzorem maszyny drukar
skiej, na kt~·rej Józef Piłs"Jdski w 
okresie swego pobytu w Łodzi 
odbijał nielegalnego „Robotnika". 

Przybyły lekarz pogotowia po opa 
trzeniu przewiózł rannego do szpi
tala. 

„Bostonka" będzie umieszczona w WSKUTEK SPOŻYCIA NADMIER-
mieszkaniu przy ul. Piłsudskiego NEJ ILOśCI ALKOHOLU. 
19 (dawna ul. Wschodnia), w któ 
rym mieszka! i został aresztowany W mieszkaniu własnym przy ul. 
Józef Piłsudski i które doprowa. Kolejowej . 49 uległ zatruciu 36-Ietni 

Franciszek Brudniewski. dzone będzie do stanu z roku 1900 
i urządzone w ten sam spo-sób jak Brudniewski · pod wpływem ataku 
wyglądało za czasów zamicszkiwa białej gorączki zdemolował urzą.dze

nia przez J. Piłsudskiego. nie mieszkania, przy czym okaleczył 
Wielką pomoc okazał zarząd<>- się sam dość ciężko przecinają.c mię. 

wi miasta w pracach renowacyj- dzy innymi tętnicę na szyi. Awan. 
nych jedyny z żyjących towarzy. turują.cego się pijaka obezwładniono 
szy pracy Józefa Piłsudskiego w i po opatrzeniu przewieziono w sta 
okresie łódzkim, b. wiceminister I nie osłabionym do szpitala mfr 
Kazimierz Rożnowski. go. 

· Pocwąg ·popularny do Barycz 
Robotnicze Towarzystwa Tury· 

styc:llDe Oddział w Łodzi organizu
je w niedzielę dm. 7 sierpnia r. h. 
pociąg popularny 
DO WSI BARYCZE STACJA 

. KOEEJOWA KOLUMNA, 
p. h. ",,Niedziela na wo1nym po· 
wietrZ111". 

K052lta przejazdu kolejowego w 
obie strony łącz;nie z kartą uczest
n.i-Ollwa 1,20 zł. 

Zapisy przyjmuje s.ekretariat 
R. T. T„ ul. Południowa 28, co· 
dziennie od godiz. IO - 14 i od 
17 - 21. 

!11„„„„„„„„„„„„„„„„ ... „„ ... 1„„lmlł. 

MEBLE SYP•ALKI, STOŁOWE, KUCHEN· 
NE, POJEDYNCZE SZTUKI, WY· 
~ - OBY TAPICERSKIE 

n.abyć można w firmie 

NASIELSKI i MARKOW·ICZ 
ul. Rzgowska Z, tel. 143-08 

Ceny dostęi;ine dla wszystkich! Warunki najdogodniejsze! 

PORAŻENIE SLONECZNE. 

Na polu przy Al. Unii uległ pora. 
żeniu 27~letni Stefaniak Jan, zam. 
przy ul. Bruskiej 12. 

Stefaniaka znaleziono w stame 
nieprzytomnym leżącego na chodni
ku. Wezwany lekarz pogotowia. po 
udzieleniu pierwszej pomocy pr.<!IP-. 
wiózł chorego w stanie ciężkim do 
szpitala. 

PODWOJNE SAMOBóJSTWO 
21.LETNIEJ SLU~ĄCEJ. 

Podwójnego samobójstwa dokona. 
ła w dniu wczorajszym o godzinie 
12.15 w południe 21-letnia służą.ca 

Helena Kostrzewa, zatrudniona w do 
mu przy ul. Bandurskiego 8. 

Kostrzewa będąc sama w mieszka 
niu udała. się do kuchni i po otwar
ciu kurka. od gazu świetlnego poło
żyła się do łóżka w oczekiwaniu 
&mierci. Po kilku minutach służąca 

zażyła jeszcze jodyny. 

Zapach gazu oraz .,.,.-ydobywające 

się z mieszkania jęki usłyszeli są.sie 

dzi, którzy nie mogą.c dostać się do 
wnętt za, zaalarmowali dozorcę przy 
pomocy którego wyważono drzwi i 
wtargnięto do wnętrza. 

Nieszczęśliwa dawała jeszcze sła. 

be oznaki życia. 

Wezwano natychmiast pogotowie 
.ratunkowe C. K., którego lekarz po 
udzieleniu pierwszej pomocy prze
wiózł w stanie agonialnym do szpi-

. ta.Ja Ubezpieczalni Społecznej w Lo . 
dzi. 

Przy<:zyna rozpanzliwegó kroku -
nieznana. 

ZAMACH SAMOBOJCZY 

wany brat jej Roman Michalski. miast Antonina Michalska wystą. pogadanka, wygłosi Eugeniusz Mo
Przed niedawnym czasem Mi- pifa przeciwko swemu nieludzkie- szczyński. 18.10 Koncert .z Krzemień 

chalskim zmarł ich 01· ciec, który mu bratu na drogę sądową. ca. Transmisja z Muzycznego Ogniska Wakacyjnego dla Nauczyciel-
w testamencie podał, że spadko- Na wczorajszej rozprawie ze- stwa. 19.10 „Na Murman" - frag
biercą majątku ma być syn jego I znawafo kilku świadków, przeważ ment z książki Zdzisława Chrzą.st
Rom~.n z tym jednak warunkiem, nie sąsiadów więziennej kobietv. kowskiego. 19.30 Pogadanka akt•i

J alna. W przerwie „Baśń japońska." 
że będzie się interesowa~ losem Ustalili oni, że brat znęcał się w opracowaniu K::izi..mierza. Pludri-
swojej siostry i będzie łoży~ na nad nią, zamykał ją w mieszka- skiego. 20.45 Dziennik wieczorny.
Jej utrzymanie. niu nie dopuszczając do niej ni- 20.55 Pogadanka akualna. 21.00 ;--

k ~ycie kulturalne. 21.10 Z albumu 
Testamentu jednak Michalski ogo. „śląskiej pozytywki". 21.50 Wis.do-

nie wykonał. Wprost przeciwnie, Sąd po wyłonieniu się i w trakcie mości sportowe. 22.00 Wiadomości 
znęcał się nad swoją siostrą, za. rozprawy nowych okoliczności po sportowe lokalne. 22.05 Koncert roz 

t rywkowy. 23.00 Ostatnie wiadomo-
mykał ją częściowo w mieszkaniu s anowił sprawę odroczyć i wez- ści dziennika wieczornego. Komuni-
morząc głodem i nie dopuszcza- wać nowych świadków. kat meteorologiczny. 
jąc do niej ludzi, by się nie mog-
.a z nimi porozumieć. 

Pewnego jednak dni1a„ lokaio. w ob11·czu spraw;ed11·wośc1• 
rzy domu przy ul. Profesorskiej I 
nr. 16, dowiedzieli się o nieludz-
kim traktowaniu Michalskiej 7 DNI ARESZTU ZA ZORGANIZO. wazy&cy robotnicy wno.ili nieduże Uład· 
przez brata. 

jeden z sąsiadów znalazł ją w 
zamkniętym pokoju Michalskiego. 
Sąsiedzi złożyli zameldowanie do 
policji, która wdrożyła dochodze
nie. 

Czvtaide 
prase sorialistrczną „„„„„ ... ~Willllli'l@liii"„~~,~-... „„„. 

%eromskiego 74 •76, tel. 129-88. 

DZiś I DNI NASTĘPNYCH 

W ANIE NIELEGALNEJ KASY ki. 
OSZCZ.Ę:DNOśCI Kasa ta nie była zgł06Zona do stare· 

Na terenie fabryk.i R. Biedermana ~twa ani do Urzędu Skarbowego. Wla
zo.rganizowana została przez robotników d:oe policyjne naskutek danych k.onfi· 
firmy kasa oszc~dnościowa, do której dencjonalnych dowiedziały się, że kie

rownik.iem owej kasy oszczędno&ci . był 
niejaki Józef Jabłoński, zam; . na Ma· 
rysinie II przy ul. Kaufmana 10. 

W dniu wozorajseym odpowiadał on 
przed starostwem grodzkim, który lf wy· 
niku rozprawy skazał g.o na 1 dni be'z. 
względnego aresztu . 

CZŁONEK ZARZĄDU ZRZESZENIA 
KUPCÓW DETALISTÓW SKAZANY 
Władze policyjne były ju* od.dawna 

w posiadaniu wiadomoki, że w lokalu 
Zrzeszenia Kupców Detalistów. przy ~J: 

l Traugu~ta 4, uprawiany jest baza.rd -przy I grze w karty. 

BEZROBOTNEJ. ll lllt~ Ił'' w_ dniu wcz~~ajszym usiłowała: p~- , 
pełnić samoboJstwo prze.z zazyc1e 
większej ilości amoniaku 45. letnia I 
Michalina Lukowska, zamieszkała 1 J J 

W dniu 20 czerwca w wyniku pl'Ze· 
prowadzonej rew1z11 zatrzymano 20 
osób, natomiao.t w dniu 7 liipca r. b. pod· 
czas drugiej rewizji zatrzymano 12 osób. 

W rezultacie pociągnięto do odpowie· 

K I- n o T o N dzialności członka zarządu WS'POmniane· 
go Stowarzys.zenia Mojżesza Dobrzyń• 

l:.od.t, t.. o~ e11 ;::n ka 16 ' skiego. który w dniu wczorajszym llO• . . . Potężny film erotyczno-obyczajow;;r. 
przy ul. Rokos1ńsk1eJ 121. Dramat mężczyzny, któremu . nie 

Jęki desperatki usłyszeli sąsiedzi, wolno poślubić żadnej kobiety 
którzy wtargnęli do jej mieszkania .w. roli gł. ALINA żELISKA 
i pośpieszyli z pomocą.. Wezwano CZESLAW SKONIECZNY 

Następny progrii.in · 
również karetkę pogotowia re.tunko. 

wego. I WRZos•• 
Lekarz po przepłuk:miu żołą.dk'l ~ ENGEL-ENGELóWNĄ 

przewiózł nieszczęśliwą kobietę do J Ceny miejsc: I-109, ' II-0.90, III -· 
szpitala Ubezpieczalni, w stanie bar. 0.50 gr. Kupony ulgowe po 70 gr. z 
dzo ciężkim. prawem zajmow~ia d o w o I ny .:: h 

nue)sc. 
Przyczyną rozpaczliwego kroku Początek przedstawień w dni po·;;, 

było bezrobocie i zły sta:n materiał- o godz. 4-ej w niedziele i święta --

I 
stał U'ka.rany pnrez sąd starośclmki 

D Z i Ś grzywną w wysokości 100 złotych. 

Ostatnia 5ensacja Bro~dwayu, l MIESIĄC ARESZTU ZA POSIADA· 
Lon?ynu 1 Paryza 

Najdowcipniejsza lmmoreska 
kryminalna 

SHERLOCK HOLMES 
i DR. WATSON 

NIE NARZ~DZI ZŁODZIEJSKICH 

Przed referatem karnym starOf.twa 
g-rodzkiego odpowiadał w dniu wczoraj· 
szrm Woli Gersz, bez st. miej6ca za. 
miesi.kania, za posiadanie przy sobie 
narzędzi złodziejskich. 

-·--·------Eiigiilz•. •o•d•1•9ilOll3•r•o•kllu•. __________ „ ny. 
. o godz. 12. 

SALA SPECJALNIE CHLODZONA 

W r. gł. znakomity 
Hans Albers 

świetny komik 

W dniu 27 lipca r. b. i.ostał GelM! 
111jęty przez wywiadowcę &łu.żihy śledczej 
przy zbiegu ulicy Gdańskiej i Al. I Ma· 
ja. Znaleziono przy nim pęk kluczy, 
~'Ytry chy i łom żelaz:ny . ""' •••SW .. 

Dzwiekowr Kino-Teatr · 

11URANIA11 

Cegielniana 2. Tel. 107-34 
Pocz. codziennie o 4-ej, w niedziele 
i soboty o godz 12-ej. 

DZIS I DNI NASTĘPNYCH. WIEitKI PODWóJNY PROGRA,'\f. 
Cały świat zachwycony debiutem na ekranie , nowej rewelacyjnej gw ia~y SONIA HENIE 

w arcyfilmie p. t. :..'-!!!-'!~_IĄZI!. X11 

Wstrząsający obraz najstraszliws:r.eJ wojny, jaką pawięta świat 
li FREDRIC MARCU, WARNER BAXTER, dr. BARRYl\lORE, J. LANG 

w filmie p. t. 
„.DROGA vo sw..AwY-- Ten film nietylko się ogląda - ten „ ~ film się przeżywa. 

~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 

Heinz Riihmann 
urocza 

Hansi Kn<>teok 
czarująca 

Marieluise Claudius 

Kapitalna humoreska, która przeko
nuje nas, że sławny SHERLOCK 
HOLMES triumfował nietylko nad 
aferzystami, ale potrafił z d o b y ć 

SERCE KOBIETY! 

W dniu wczorajszym sąd irtarościński 

skazał go ua I miesiąc bezwzg~negG 

areszt'll. 

Dr. 

CORSO Dzii I .dnM nast41pnych i Wlelkl podw6Jny program! REICH ER 
Pocz. w dni powszednie o 4. ej 

w soboty i niedziele o godz. 12-ej. 

Ceny od tiO gr. 
SALA WENTYLOWANA. 

, PORAZ PIERWSZY W ŁODZI. 

Ta·;emnica samotnego donlU . Pan· Redaktor szaleje 
śy.netna komedia, utrzymana w z nako miłym tempie rojąca się oJ Film naład h . d · w 1 ł 

· tysiąca świeżych pomyslów. . · owany ui~:oem . J .· ow r!pem. ro. g. 

w rol. gł: Don Ameche, Ami Sothem. Adam Brodzisz, Sielański, Bogda, (wiklińska 

'' . 

specjalista chorób skórnych, wene· 
rycznych i seksualnych. 

L•,C7enic promieniami Roentgena. 
Południowa !8, · tel. 201-98. 

Pr-t.yjm, od 8-11 r. i I)-:..$ wi~ 
w niedz. i świeta od 9-12 pp • 

. ·.·. 
• ' .1 

I 




